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ZLE JEST W ANGLII! 


Sytuacja jest gorsza, niż kiedykolwiek w dziejac 
W. Brytanii. - Poufne narady Partii Pracy 


Po posiedzeniu został wydany komu- |stłowie beda nalegali na natychmiastowe 
| przeprowadzenie nacjonalizacji przemy- 


LONDYN (wi, służba informacyjna). 

W niedzielę wieczorem przemawiał 
przez radio do narodu brytyjskiego pre- 
mier Attlee, Atilee podkreślił, że sytua- 
cja gospodarcza Wielkiej Brytanii jest 
bardzą ciężka, a 
BARDZIEJ CIĘŻKA, NIŻ KIEDYKOŁ 

WIEK 

przedtem w historii. Aby zaradzić tej 
sytuacji trzeba będzie zjednoczońego 
wysiłku całego narodu, jak podczas woj 
ny. Premier pokrótce opisał przyczyny, 
jakie spowodowały obecny kryzys gos- 
podarki brytyjskiej i dodał, że Wielką 
Brytanią nie może liczyć jedynie na po- 
moc narodów Brytyjskiej Wspólnoty + 
nawet, jeśli plan amerykański niesienia 
pomocy Europie wejdzie w życie, to jed- 
nak Wielka Brytania musi przedtem sta- 
nąć na własnych nogach. 

W tym celu należy zwiększyć produk- 
aje, co bzüaczà, że 

TRZE3A PRACOWĄC DŁUŻEJ, 
tiektórzy będą zmuszeni pracować gdzić 
hdzićj, miż dotad, a 
WSZYSCY BĘDĄ s PRACOWAC CIĘ- 

El. 


Rząd domaga się od narodu poświęce- 
nia, lecz będzie dbał o to, aby to poświę 
cenie rozdziefone było równomiernie mię 
dzy całe społeczeństwo. 

, i xa « 

Brytyjski premier Attlee w: towarzy» 
stwie czołowych ministrów swego gabi- 
neti wziął udział w poufnym posiedze 
niu klubu poselskiego Partii Pracy, Po- 
siedzenie trwało 2 i pół godziny, zostało 
awołane z inicjatywy tych posłów Par- 
tii Pracy, którzy byli zdania, że propo- 
nowane przez rząd środki zaradcze prze 
siw kryzysowi gospodarczemu nie są 
dość radykalne, 


$. 0. $. Indonezji 


Holendrzy w dalszym ciągu przelewają 
krew niewinnych Indzi 
Wezoraj ria falach radiowych młodzież 
indonezyjska ogłosila apel do całego świa 
'a z wezwaniem o okazanie pomocy re- 
publice indonezyjskiej, oraz nadsyłanie 
lekarstw drogą lotniczą dla tysięcy lud- 
ności miast indonezyjskich, cierpiących 
od bomb holenderskich. $ 
Apel koficzy się wezwaniem do Rady 
Bezpieczeństwa o jak najszybsze przy- 
starie do Indonezji komisji śledczej, któ- 
raby mogła stwierdzić agresję i bestial- 
stwo Holendrów, niszczących spokojne 
miasta f osiedla. Holandia bowiem nie 
zaprzestała działań wojennych — woła- 
ią Indonezyjczycy. Krew niewinnych lu 
dzi leje się w dalszym ciągu. 


Ghandi grozi 


rozpoczęciem nowej głodówki 
Mahatma Ghandi oświadczył, że rozpo 
¿yna nową „głodówkę* o ile w Indiach 
ie zapanuje spokój. 

Ghandi odłożył swój wyjazd do wscho 
dniego Bengalu aż do czasu uspokojenia 
w Kalkucie gdzie w ciągu ostatniego mie 
siąca doszło do Wrrqvch starć między 
muzułmanami a uiwnausani, 


nikat oficjalny, który głosi, że na kwe- 
stie podnoszone podczas dyskusji odpo- 
wiedzi udzielił premier Attlee i minister 
spraw zagranicznych Bevin. 

Na zebraniu tym poruszoną została 
również sprawa upaństwowienia prze- 
mysłu żelaznego i stalowego. W tej 
sprawie odpowiedzi udziełał przewodni- 
czący Izby, Morrison. 

Jeszcze przed posiedzeniem klubu par- 
tamentarnego Partii Pracy, koresponden 
ci dyplomatyczny utrzymywali, że po- 


Jeszcze tylko ido października 
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słu metalowego i będa się domagali od 
rządu zapewnienia, że proces tpaństwo- 
wienia nie ulegnie zwłoce, Podobno jed- 
nak niektórzy posłowie byli temu prze- 
ciwni, obawiając się rozprzężenia, lzba 
Gmin rozważa obecnie szczegóły usta- 
wy, nadającej rządowi wyjątkowe peł- 
nomocnictwa. Rząd pragnie, aby ustawa 
została uchwaloną jak najszybciej, lecz 
prawdopodobnie debała przeciągnie się. 


starczy rządowi W. Brytanii pieniędzy. — USA naciska 


Jak się dowiadują korespondenci dy- 


plomatyczni, do Waszyngtonu -ma się 
wkrótce udać misja brytyjska celem 
przedyskutowania zagadnień 


nych 2 głodem doląrowym, Prawdopo- 
dobnie ną czele misji nie stanie aaden z 
ministrów, lecz jeden z wysokich urzęd- 
ników ministerstwa skarbu, ponieważ 
rozmowy prówadzone będą na. poziomie 
techricznym. 

Z zaciągnigtej w Stanach -Zjednoczo- 
mych pożyczki pozostało już tytko 250 
mil. dof, które jeśli będą wydawane w 
dotychczasowym tempie, starczą zaled- 


Chcą wciągnąć U.S.A. 


do wojny domowej w Grecji. — Czy pomyślano e skutkach? 


Premier grecki Maximos wręczył am- 
basadorowi Stanów Ziednoczonych me- 
imoriał, zawierający prośbę o dostarcze- 
nie Grecji czołgów, samolotów i amuri- 
cji oraz o uzbrojenie wszystkich zwoien 
ników obecnego rządu. Memoriał wpra- 
wdzie nie wspomina o pomocy wojsko- 
wej ze stzony USA, lecz Wobec tego, że 
Grecja już otrzymała na zaopatrzenie 
wojenne pożyczkę w wysokości 150 tys. 
dolarów, korespondenci polityczni komeri 


WW w W MOM 


Ustąpienia Ramadiera 


domaga się lewica socjalistyczna we Francji 


AWczoraj francuskie Zgromadzenie Na 
rodowe uchwaliło votum zaufania dla rzą 
du Ramadiera. Przeciwko votum zaufa- 
ni głosowali komuniści, za rządem gło- 
sowali socjaliści, MRP, radykałowie 
i mniejsze ugrupowania prawicowe. 

Głosowanie to pozostaje w związku ze 
sprawą nowej ordynacji wyborczej do 
samorządu, której projekt krzywdzi milio 


ny obywateli miejscowości liczących 
poniżej 9 tys mieszkańców. 
Przedstawiciel komunistów Duclos 


stwierdził, że na Zgromadzenie Narodo- 
we wywarto nacisk, ponieważ premier 
Ramadier połączył z projektem ustawy 
o satnorządach kwestię zaufania. Następ 


związa: |oraz splaty należności dołarowych przy 


wie do października. Powodem szyb- 
kiego wyczerpania się pożyczki był 
wzrost cen w Stanach Zjedfigczonych 


padające innym państwom. 

Oprócz tego w Waszyngtonie będzie 
poruszona klauzula umowy -handlowej 
ańglo-amerykańskiej, zabranfająca Wiel 
kiej Brytanii ograniczenia przywozu ja- 
kiegokofwiek artykułu ze Stanów Zjed- 
noczenych bez jednoczesnego zmniejsze 
nia zakupów tegoż artykułu w innych 
państwach, nie wyjączając krajów Bry- 
tyjskej Wspólnoty Narodów. 


tują treść memoriału, jako zamaskowa- 
ną prośbę o interwencię zbrojną. 

Gazeta „P. M.* twierdzi, że koalicja 
monarchistów, faszystów i skompromita- 
wanych kałaboracjonistów pragnie wcią 
gnąć Stany Zjednoczone do wojny domo 
wej.w Grecji. Główna sprężyną w tym 
ruchu jest grecki minister bezpieczeń 
stwa Zervas, który w czasie wojny pū- 
magał Włochom za pieniądze i z dobrej 
woli Niemcom. 


nie Duclos zapowiedział, żę również po 

przyjęciu projektu, izba zachowa prawo 

zgłaszania poprawek. 
* CZ $ 

Lewica partii socjalistycznej wykazu- 
je coraz większe niezadowolenie z poli- 
tyki Ramadiera, zarzucając mu dążenie 
do zjednania sobie partii reakcyjnych. 
Osłatnio Federacja socjalistyczna depar 
tamentu Sekwany uchwaliła wniosek do 
magający się ustąpienia premiera Ra- 
madiera. 

Powszechnie uważa się w kołach poli- 
tycznych Paryża, że wniosek tej wpły 
wowej organizacji socjalistycznej jest za 
powiedzia opozycii przeciw Ramadierowi 


Te same hłędy 


(H,Or.) Po wojnie 1914 — 1918 pi 
wsłał twór nazwany dość szumnie E 
gą Narodów. Najpoważniejszym z celó 
tej Ligi było przeciwdziałanie możliwe 
ci wybuchu nowych wojen, ponowm 
rzezi narodów. Jak to zadanie zosta 
spełnione i jak sie Liga „wykończyła 
— pamietamy wszyscy. Nie tak daw 
to przecież czasy. 

Ale mówiąc o tym, nie mamy już 
wet na myśli początku mordowni fasz 
stowskiej w r. 1939. Refleksje nasz 
odnoszą się do lat i czasów wcześnie 
szych. Warto bowiem przypomnieć, ja 
to jeszcze w czasie PEŁNEGO URZ 
DOWANIA Ligi, po olficjalnym przę 
nią potępieniu wojny japońske - chiń 
kiej, delegat japoński trzasnął drzwią 
mi — i wojna, a raczej agresja japo 
ska rozwijała się w dalszym ciągu. Ja 
Franco przy pomocy oddziałów anar 
kańskich i najemników faszystowskie 
topit swój kraj we krwi. Jak Mussolit 
podbijał Abisynię. Jak do Ligi zaproszę 
na naród niemiecki (po to, by po wył 
dzeniu wszystkiego co im było potrze 
bne, tak samo ze wzgarda, jak Japo: 
czycy, Ligę opuścił), Wszystko to dzia 
ło się — powtarzamy — w czasie rze 
dowania Ligi, napuszonych pacyfistyo 
nych mów i konferencji, dowodząc ca 
kowicie jej bezsilności i stanowiąc z 
chętę i przygrywkę do tego, «co miał 
nastąpić w 1889 r. Bezkarność pojedyf 
czych agresji, napaści i wojen miede 
narodami, mogła tylko zachęcić do za 
stosowania tego eksperymentu — zm 
wu na skałę światową, I tak się stało? 

Dłaczego dziś snujemy te smutne 
niechwalebne wspomnienia? Bo jesteś 
my pełni troski o nadzieję i przyszłoś 
świata, o nowa próbę poskrotnienia g 
pastników i morderców, zapobieżen 
nowemu. zbiorowemu krwawemu sz 
teństwu ludzkości — o ORG. NAR. ZJ 
DNOCZONYCH. Będziemy teraz pisa 
skrótami. Czy była komisja ONZ w Gr 
cji? Była. I co z tego? Nic. Morduj 
przy pomocy broni dostarczanej przę 
mocarstwa -nałeżace do ONZ — w d 
szym ciągu. 

Czy wyszedł z ONZ oficjalny naka 
zaprzestania działań wojennych w If 
donezji? Wyszedł. I co z tego? Holen 
drzy pozornie zgodzili się na zawiesze 
nie broni, by natychmiast po tym ares: 
tować setkami lekarzy indonezyjskichi 
wysadzać w dalszym ciągu desanty 
przeprowadzać operacje militarne día.. 
„zabezpieczenia“. I, jak podały ostatnic 
depesze, od wczoraj formalnie ZER- 
WAĆ ROZEJM. -` 

Nie przesądzamy, gdzie tkwią najwa? 
niejsze błędy. Ale wierząc w dalszyn 
ciągu w ONZ, uważając te instytucją 
za jeden z najsziachetniejszych wysif 
ków ludzkości — obawiamy się, że sło 
wa i nakazy niepoparte czynami, siłą re 
alna, mogą się stać wśród napastników 
i morderców znowu czymś godnym TY 
KO ZLEKCEWAŻENIA, głosem wołają 
cego na piszczy. 

Tak wiele sie mówiło i pisało o siłach 
zbrojnych ONZ. Dlaczego dotąd tej 
armii nie utworzono? Czy kolejność ma 
kazów i posiadania siły, zdolnej poprzeć 
te nakazy, nie pawina być odwrofna?.. 


na Socjalistycznym Kongresie, który roz 
pocznie się we Francji w czwartek 14 
sierpnia. 3 


Bolesław Bierut 
Obywatelem honorowym m. Gdańska 
Wczoraj zostały zakończone Targi 
Gdańskie i jednocześnie odbyły się uras 
czystości 950-lecia założenia Gdańska. 

Miejska Rada Narodowa uchwaliła na 
IROCZ n resied: i naGanie obvWfię 
teistwa honorowego miasta Gdańską 
Prezydentowi R. P, Boresławowi Bieru= 
towi. t 
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EXPRESS ILUSTRE 


ak walczono 0... ogień 


Od krzesiwa do lampki elektrycznej 


Był kiedyś czas — jak mówi piękna 
ecka legenda — że ludzie nie znali 
nia. Tylko bogom dany został przywi- 
| korzystania z jego dobrodziejstw i 
i jedynie byli w posiadaniu tajemni- 
J, życiodajnej iskry. 
ad nieszczęsnymi  ulitowało się 
półczujące serce Prometeusza. Skradł 
gom ogień i zaniósł iudziom. 
l karany został zato w sposób strasz- 
i okrutny. Przykuty na wieki do 
ły, sęp wyżera mu wątrobę, pokutu- 
za dokonaną kradzież, przez którą lu- 
ie stali się „podobni bogom”. 
Legenda ta, Świadczy, że zagadnienie 
obycia ognia interesowało ludzkość od 
imierzchłych czasów. 
Dziś, na całym świecie, w najdalszych 
iajdzikszych zakątkach, nie ma takie- 
ludu, któryby ognia nie znał. Ale i 
K jeszcze istnieją plemiona, które 
a nie umieją rozniecać. Przechowują 
traskliwie, a w wypadku wygaśnię- 


a — zdobywają u innej gromady ludz- f 


Bi. 
Stan ten musiał istnieć bardzo długo, 
nawet u ludów na wysokim stopniu 
zwoju wciąż utrzymywał się obyczaj 
Bczriego* ognia. 
Wszystkie świete, wiecznie płonące 
ie znicze — to zabytki czasów, kiedy 
omień musiał być stale podsycany, ina- 
ej — całe pleie byłoby pozbawione 
go dobroczynnego działania. 
W książce swojej, o człowieku w cza- 
ch przedhistorycznych, dr Podkowiń- 
R podaje dwa zasadnicze sposoby nie- 
nia ognia u ludów pierwotnych. Oba są 
wnie dawne i oba powstały naskulek 
zypadku. 
Pierwszy z nich, stosowany przede 
szystkim w krajach południowych, po- 
a na.pilnowaniu. Przedzielona na po- 
wę łodyga bambusu, daje dwie twarde 
seczki, z których jedną piłuje się druga 
Bardziej rozpowszechniony jest oby- 
aj rozniecania ognia przez wiercenie, 
gany Eskimosom. 
W naszej tradycji ludowej, utrzymał 
p zwyczaj rozpalania ogniska w wigi- 


odzienna nowelka „Expressi“ 


lię św. Jana przy pomocy świdra ognio- 
wego. Dwa grube patyki wbija się w 
ziemię i wycina się w nich otwory. W 
otwory te, kładzie się pręt i wprawia się 
go w ruch wirowy przy pomocy sznur- 
ka. Wskutek szybkiego tarcia powstaje 
ogień. 

Późniejszym etapem jest krzesiwo, któ 
re używane było aż do czasu wynalezie- 
nia zapałek — co miało miejsce około 
100 iat temu. Jeszcze i dziś jednak, w za 
padłych miejscowościach, daleko od li- 
nii kolejowych i dużych miast — można 
spotkać ludzi posługujących się prostym, 
żelaznym krzesiwem. 

Z zagadnieniem ognia, łączy się ści- 


; OWE > : x 08 
śle sprawa oświetlenia mieszkań. Upły- 


Długo posługiwano się kagankami, któ 
re przeszły wiele faz i udoskonaleń. Tra- 
dycje ich kontynuują dzisiaj lampki wie- 
szane przed obrazami Świętych i stawia- 
ne na grobach w Dzień Zaduszny. Od- 
mianą kaganków stały się świece łojowe 
i woskowe. Świece ze stearyny, jakich ti- 
żywamy dzisiaj, pojawiły się równocze- 
śnie z lampami naftowymj — przeszło 
sto dat temu. 

Zamierzchłe te czasy przypomniał 
nam niedawno okres okupacji — a po 
nim, pierwszy rok po wojnie: dla miesz- 
kańców stolicy — tych, którzy wrócili 
do swojego miasta, aby zamieszkać w 
jego gruzach. Niektórzy z nich, tak przy 
wykli do oświetlania mieszkań świecą, 


nęło wiele czasu, zanim poprzez kolejne |lampą naftową lub popularnymi „karbi- 
etapy od łuczywa począwszy, doszliśmy | dówkami*, że gdy pierwszy raz zabłysło 
do wspaniałego wynalazku  elektryczno- |w ich domach znowu światło elektryczne 


ści, który czynność zapalenia światia 
sprowadził do jednej sekundy — przekrę 
cenia kontaktu. © 

I tak jak krzesiwo, można jeszcze zna 
leźć na wsiach, chaty oświetlane łuczy- 
wem (długimi smolaymi szczapami, któ- 
re doskonale się pałą i mają bardzo 
przyjemny zapach), 


—wówczas może po raz pierwszy zřo- 
zumieli i odczuli błogosławieństwo tego 
wynalazku. 

Jak w wielu innych wypadkach życia- 
wych i tu możnaby zacytować słowa 
poety. 

„ile cię cenić trzeba ten tylko się do- 
wie, kto cię stracił*. 


Taksówki wypierają tlorozki 


Na ulicach Łodzi kursuje ich pół setki 


Pierwsza taksówka po wojnie ukaza- | wynosi około 30.000 złotych. 


la się na ulicach Łodzi w lutym rb. Obec 
nie w mieście naszym kursuje już ponad 
50 taksówek. 

Dla wygody publiczności Związek Za- 
wodowy Transportowców wystarał się 0 
uruchomienie 6-cii nowych postojów 
dla taksówek na ulicach przylegających 
do Piotrkowskiej, 4 

Jedynym mankamentem taksówek 
jest brak w nich liczników, któreby auto 
matycznie określały należność za prże- 
jechaną trasę. Niemal wszystkie stare 
liczniki zostały wywiezione przez Nem- 
ców, a te nieliczne, które pozostały są 
horendalnie drogie. Koszt jednej sztuki 


Ewa 


Była jedyną córką mojego serdecz- 
przyjaciela. Znałem ją jeszcze 
ko maleńką dziewczynkę, która lubi- 
się przysłuchiwać naszym rozmowom 
nie z nich napewno nie rozumiejąc. 

Już wiedy nadewszystka uwielbiała 
uzykę, której mogła sluchać godzina- 
ni, siedząc gdzieś w kąciku. Często za- 
ominaliśmy, że jest w pokoju, tak była 
ichutka i robiliśmy sobie wzajemnie 
yrzity gdy znajdywałliśmy ją pogrą- 
oną w głębokim Śnie, skulona w fotelu 
b na dywanie. 

Ewa nie miała matki — żona niego 
rzyjaciela umarła w kilka tygodni po 
rodzeniu dziecka, to też wychowanie 
ałej, dalekie było od jakichkolwiek 
ozsądnych wskazań pedagogicznych, 
dyż ojciec kochał ją szalenie i psuł, zo- 
awiając nadmierną swobodć nad wiek 
ozwiniętej córeczce. 

Dumny był z jej urody, wdzięku i ro- 
umu i bynajmniej tego przed nią nie 
krywał — a że nie była, mimo to, ma- 
a, przemądrzałą małpeczką, Świadczy 
ajlepiej jak istotnie szczególne było to 
ziecko. 

Wybuch wojny w I4-ym roku, roz- 
lzjelił nas na wiele, wiele lat. I oło, 
palny sierpień sprowadził nas do teł 
amej miejscowości nadmorskiej i dziw- 
ym przypadkiem, bez umawiania się — 
lo tego samego hotelu. Mój przyjaciel 
iewiele się zmienił, trochę tylko posi- 
wiał, o mnie mówił z zachwytem, że po 
goleniu wąsów jestem młodszy niż by- 
em dziesięć lat temu. 

— Tylko Francuz może wyglądać na 


CZU 


BO lat,. majac... — śmiał się. 
Byliśmy prawie w jednym wieku. 
Dbaj przekroczyliśmy cztendziestkę. 


Przyznać jednak trzeba, że tego lata, pol śmiejąc się, 


minionym koszmarze wojennym, słu- 
chając szumu morza, nie mając specjal- 
nych trosk — czułem sie młodzieńczy i 
beztroski, Pomagały mi w utrwaleniu 
dobrego samopoczucia, zalotńe spojrze- 
ńia kobiet w kawiarniach i na dancin- 
zach, oraz poczucie odzyskanej spraw- 
ności fizycznej po postrzale w- nogę, 
który długi czas dawał mi się we znaki. 
Tak więc, my — praWie się nie zmieni- 
liśmy. A Ewa? 

Od chwili kiedy widziałem ją ostatni 
raz (miała wtedy 9 lat) upłynęło dużo 
czasu. Wyrosła na dziewiętnastoletnią, 
prześliczną dziewczynę, 0 ogromnych 
biekilnych oczach »cienionych czarny 
mi rzęsami „jak firanki“, o dlugich 
ciemnych warkoczach, którymi owijała 
swą mała główkę. Smukła zbudowana 
jak Diana, wykwintnie ubrana, zrobiła 
odrazu furorę, nawet tutaj, gdzie nie 
brak przecież było ładnych I zgrabnych 
kobiet. 

Po kilku dniach stało się jasne, że 
większość młodych ludzi rozmawiają- 
cych i tańczących z nią — kocha się w 
niej na zabój. Ojciec naturalnie promie- 
miał durna i zadowoleniem, chociaż ani 
mu przez myśl nie przeszło, że i ona 
może zakochać się w kiórymś z tych 
adoratorów i wyjść za niego zamiąż. 

Wydaje mi się, że największym uro- 
kiem Ewy był jej dziecinny nieco wdzięk, 
jej niesłychana bezpośredniość i prosto- 
ta, które wyróżnały ją zpośród- grona 
młodych panien. Dotychczas, jedynym 
mężczyzna którego kochała, kłóry byt 
jej ideałem pod każdym względem był 
ojciec. 

— Nikt nie wytrzymuje porównania 
z tobą, łałuśku — mówiła czule, gdy 
robiliśmy jej wyrzuty, że 


Narazie należność za kurs kierowcy 
określają „na oko“. Dowiadujemy się 
jednak, że już w najbliższym czasie spra 
wa ta zostanie uregulowana w ten spo- 
sób, ,e związek zawodowy opracuje Spe- 
cjalną tabełkę, uwzgłędniającą poszcze- 
gólne trasy i opłaty. Tabelka taka, po za 
twierdzeniu jej przez wydział przemy- 
słowy znajdzie się w każdej taksówce I 
pasażer nie będzie już musiał każdora- 
zowo umawiać się z szoierem, 

Należy zaznaczyć, że motoryzacja 
komunikacji miejskiej znacznie szybciej 
postępuje naprzód w Warszawie, gdzie 
w chwili obecnej kursuje już ponad 500 
zawróciła w głowach tylu rozsądnym 
ludziom. 

Mnie lubiła bardzo, miała do mnie 
nieograniczone zaufanie, a nawet któ- 
regoś wieczora uczyniła mi ten za- 
szczyt, że tańczyła prawie tylko ze mną, 
twierdzac, że nikt nie psirafi tak pięknie 
prowadzić, jak ja. 

Szczęśliwe dni mijały szybko, Nad- 
chodził dia mnie czas powrotu do Pa- 
ryža. Któregoś wieczora, po skończo- 
nym tańcu, Ewa wzięła mnię pod rękę. 

— Pójdziemy na spacer Nicku — po- 
wiedziała zwykłym wesołym głosem. 
(Mówiła nam po imieniu — i.ojcu i 
mnie). 

Szliśmy brzegiem plaży, rozmawiając 
o wszystkim i o niczym. W pewnej 
chwili, nie zmieniając zupełnie tonu, jak- 
by kończąc zaczęte zdanie, powiedziała: 

— Nie wiem jak się będziesz na to za- 
patrywał, ale chcę, żebyś dowiedział się 
przęd wyjazdem — jestem zakochana. 

Czegoś podobnego spodziewałem się 
przecież — skąd więc ten tepy ból w 
okalicy serca? — Opanowałem się szyb- 
ko, 

— Zasługujesz, aby być bardzo szczę- 
śliwa, Ewuniu. Któż jest tym wybra- 
nym? : 

Uśmiechnęła się lekko. Szliśmy chwi- 
lę w milczeniu, nagle spojrzała na 
mnie. 

— Czy będę szczęśliwa? To nie tylko 
ode mnie zależy. Nie wiem, czy: mój uko 
chany darzy mnie wzajemnością. 

Z kolei ja, mimo że bynajmniej nie 
było mi wesoło, uśmiechnąłem się nie- 
dowierzająco, Zauważyła to, 

— Nicku; czy myślisz, że ja jestem 
jedną z tych dziewcząt, które nie zdają 
sobie sprawy ze swoich uczuć? Że jes- 
tem niedorosłą i lekkomyślna? Powiedz 
mi szczerze! 

Mogłem odpowiedzieć szczerze. 

Nie wyobrażałem sobie nigdy, aby ko- 


„STREPTOMYCYNA": Przede wszystkim mą 
si się Pon poradzić lekarza, czy istotnie tyl- 
ko stryptomycyna może Pana wyleczyć, W 
chwili obecnej nie możemy Panu wskazać 


źródła uzyskania tego lekarstwa. Może Pam 
sie polniormuje w PCK. 
e g 


* 

STAŁY CZYTELNIK EXPRESSU WŁ. Z.: Jeśń 
wiadomo Panu o tego rodzaju tranzakcjach, 
powinien Pan zgłosić to do Wydziału Kwa- 
terunkowego Zarządu Miejskiego. Aby móc 
uzyskać przydział na mieszkanie, trzeba przem 
de wszystkim złożyć podanie w tej sprawie, 
Nie pisze Pan, czy zostało to zrobione. Nie 
można zgóry wszystkiego przesądzać na nie 
korzyść i pesymistycznie przewidywać że 
„l tak z tego nic nie będzie”, Jeśli nawet nie 
będzie natychmiast, to należy mieć trochę 
cierpliwości. Wolne mleszkania dla wszyst. 
kich potrzebujących nie rodzą stę niestety jak 
grzyby po deszczu. 

= * + 

ZATROSKANY WŁADEK: Pisze Pan: „moje 
życie leży w waszym ręku”, ale nie ma to 
nic wspólnego z rzeczywistością. Jest Pan bar 
dzo młody, dłaiego tak tragłcznie maluje Pan 
swoje przeżycia. Jasha jest rzeczą, że dalszy 
rozwój wypadków f pona projekty „małżeń. 
skie, zależne sq nie od nas, a od osoby, któ- 
tq Pam kocha i z kióra musi się Pon poważ» 
nie i szczerze rozmówić. 

* 
k 

H. P W ŁODZI: Małżeństwo jest sprawą 
zbyt powożną, aby kierować się przy zawiera 
niu go, tylko uczuciem litości w stosunku do 
przyszłego męża. Póki czas, powinna Pant 
zdobyć się na odwagę cywilna i szczerze 
opowiedzieć wszystko narzeczonemu. Jeśli Pa 
nią kocha, napewno nie bedzie czui żalu. By 
loby z Pant strony nieuczctwie wprowadzić go 
w błąd co do istotnych uczuć Pani. Zresztą. 
rezultaty nie dałyby długo czekać na siebie. 
I Pant i on nie hylfbyście szczęśliwi. Lepiej 
uniknąć niepotrzebnych kompitkacji ! rozejść 
stę po przyjacielsku. t 


Konkurs 
Szkolny 


Kupon Hr 17 


Wyciąć i zachować! 


bieta w jej wieku, mogła być tak głębo- 
ko uczuciowa, tak opanowana, tak doj- 
rzała życiowo, Powiedziałem jej to 
Westchnęła z ułgą. 

— Nie wiedziałam co © mnie myślisz. 
Sądziłam czasami, że traktujesz mnię 
podobnie jak tatuś, jak małe, rozpiesz- 
czone dziecko. Ale dobrze, że tak nie 
jest. Cokotwiek powiesz pamiętaj, że 
ja zawsze wiem, czego chcę naprawdę! 

Zacząłem się poważnie niepokoić. Do 
czego zinierzała? 

Wreszcie dowiedziałem sie tej me 
prawdopodobnej, fantastycznej rzeczy. 
Ewa powiedziała mi, idąc równym, lek- 
kim krokiem, nie zatrzymując się ani na 
sekunde. 

— Jestem zakochana w tobie i dlatego 
właśnie nie wiem, czy będę szczęśliwa... 


W chwili, gdy to piszę mój siedmio- 
letni synek, wykapany obraz matki, spo- 
glada na mnie jej błękitnymi oczyma i 
pyta. 

— Go ty tak długo piszesz? — chodź: 
my lepiej do ogrodu, mamusia tam sie- 
dzi na ławeczce, widzisz? 

Spojrzałem przez otwarte okno i ze- 
baczyłem moją Ewę, w białej sukni i 
dużym, przezroczystym  kapeliszy — 
spogladającą w naszą stronę z uśmie- 
chem. 


Uczucie szczęścia, nie opiszczające 
mnie przez dziewięć lat naszego mał- 
żeństwa ani na jedną chwilę, wywołało 
ina moich ustach radosny usmiech. 

Jakby słysząc moje nieme wołanie, 
Ewa wstała z ławki i zaczęła iść w stro- 
nę domu. A ja, patrząc na iej harmo- 
nijne ruchy, na jej ciągle dziewczęcą 
sylwetkę niezmienioną macierzyństwem, 
na nią całą tak gorąco kochaną i kocha- 
jacą pomyślałem jakoś bez sensu. 

— Muweiałem jednak w życiu spełnić 
jakiś bardzo dobry i piękny uczyńek 
skoro spftkała mnie taka nagroda... 

H 


Em 


WACEK: — Go będzie z nami? 
PIEKARZ: — Coś ciekawego... 


PIEKARZ: 


— Zgubiłem cygaro... 
KUPIEG; — Znajdzie się! Popilnuje- 
KUPIEC: — Wyślemy was w daleką my ich przez noc, a rano wywieżie ich 


podróż! 


0b. dyr. Lisicki 


Z ogrodu zoologicznego 
Pewnego razu uciekł lis 

I postanowił na wolności 

Lis dorwać się do pełnych mis, 


—— 


Będzie spokój! pan Paserski! 


A więc kapelusz, marynarkę 

I parę spodni włożył zwierz. 
Różne fałszywe referencje 

I dokumenty zdobył też, 

| pod nazwiskiem Lisickiego 

Do biura fabrycznego wszedł 
Przebiegle zdobył zaufanie 

f został dyrektorem wnet. 

1 odtąd w księdze rachunkowej 
Coś szwankowało bardzo weiaż 
Bo kradł na prawo i na lewo 
Ob. dyr. Lisieki — cwany imąż. 


Afera maturalna w Łodzi przyjęła w 
ciągu ostatnich dni nieoczekiwany i re- 
welacyjny zwrot. 

Okazało się mianowicie, że zamiesza- 
ny w nią jest jeszcze cały szereg osób, a 
w tym SYN DYREKTORA PRYWATNE- 
GO GIMNAZJUM ORAZ KILKU STU- 
DENTÓW ŁÓDZKICH! 


Jak wiadomo, liwia część fałszywych 
świadectw dójrzałości, siabrykowanych 
przez uczniów Jerzego Gawrysla i Zy- 
gmunta Grysińskiego, zaopatrzona była 
w. pieczątkę nieistniejącego już „Pry- 
watnego Gimnazjum Koedukacyjnego i 
Liceum dla Dorosłych mgr. Stanisława 
DUCZYMIŃSKIEGO*. i 


Fakt ten, władze prowadzące dochodze 
nie, połączyły z wiadomościami o hu- 
laszczym trybie życia syna dyrektora 
tejże szkoły — ROMANA DUCZYMIŃ- 
SKIEGO, STUDENTA JEDNEGO Z 
WYŻSZYCH ZAKŁADÓW NAUKO- 
WYCH WE WROCŁAWIU. MŁODY DU- 
CZYMIŃSKI ROZBIJAŁ SIĘ PO LOKA- 
LACH NOCNYCH, TRWONIĄC POWA- 
Re+ SUMY NA NAJDROŻSZE TPUN- 

L l * A 


Olbrzymie sumy zdefraudował 

W miliony złotych zwierz się wgryzł 
Ze spoćni wylazł ogon lisi. 

Mówił wszyscy: „To ci lisi* 

I wkrótce ludzie: się poznali 

Na lisie okradaczu kas — 

Ob. Lisickiermu teraz gorzko 

Upływa za kratkami czas, 


WŁODZIMIERZ SŁOBODNIK 


Prezydent Bierut. 


zaproszony na uroczystości pułkowe 
w Rudzie Pahianickiej 


Dnia 7 września rb. Pułk, Lotnictwa 
Szturmowego, stacjonujący w Rudzie 
Pabianickiej obchodzi swe doroczne 
święta pułkowe. 

Z iniejatywy miejscowego koła Towa- 

rzystwa Przyjaciół Żolnierza ukonstytu 
ował się pod protektoratem starosty 
grodzkiego południowołódzkiego ob. Ku 
lawczyka Komitet Fundacji Sztandaru 
dla wyżej wymienionego pułku. 
„ Ufumdowany sztandar wręczony bę: 
dzie Pułkowi w dniu jego święta tj. 7 
września, przy czym na uroczystość tę 
zaproszeni zostaną Prezydent Rzeczypo- 
spolitej Bolesław Bierut, Marszałek Pol- 
ski Michał Żymierski, szef lotnictwa R. 
P. oraz cały szereg innych gości. 

Apel Komitetu Fundacji Sztandaru 
odbił się głośnym echem wśród miejsco- 
wego społeczeństwa i iłość złożonych 
ofiar dowodzi=jak wielką popularnością 
cieszy się wyżej wymieniona lednostka 
wojskowa wśród mieszkańców Rudy 
Pabianickiej. (k) 


Kto chce jechać na Targi? 


„Orbis” organizuje wycieczkę 

Polskie Buro Podróży „Orbis* w Ło: 
dzi komunikuje, że w dniu 16 bm. urzą- 
dza wycieczke 2-dniową na Międzynaro- 
dowe Targi Gdańskie. 

Wycieczka wyruszy z Łodzi 16 brn, o 
godz. 22.50, zaś powrót nasłąpi 19 bm. 
na godz, 8-3 rano. 

Opłata wynosi około 2.500 złotych, 
przy czym wliczone w to są także noc- 
legi. Podróż tam i z powrotem uczest- 
„nicy odbędą pociągiem pośpiesznym. (i) 


Aresztowani uczniowie Gawryś i Gry- 
siński zeznali, iż młody Duczymiński kol 


Któż opisze zdziwienie dzielnicowego 
M, O., który obchodząc o północy -18 lip 
ca tb. swój rejon ną ul. Proleteriackiej, 
zauważył duży samochód ciężarowy, 
stojący ...w poprzek jezdni. 

Zdziwienie milicjanta przerodziło się 
w bezgraniczne zdumienie, gdy zajrzaw 
szy dó kabinki szoferskiej, zobaczył w 
niej młodą, kiłkunastoletnią dziewczyn- 
kę, która naciskając starter į gorączkowo 
manipułując przy gazie į skrzynce bie- 
gów, usiłowała najwdoczniej wprawić w 
ruch maszynę. 

Ponieważ starter był zepsuty, mili- 
cjant uruchomił motor przy pomocy-kor 
by i dowiózł maszynę wraz z domoros- 
tyln szoferem do komisariatu. 

Tam dziewczynką — 15-letnia uczeni- 
ca Krystyna Lacheta, zamieszkała przy 
ul. Kątnej 56, złożyła sensacyjne wyjaś- 
nienia. 

Krytycznej nocy, gdy przechodziła uli 
cą Felsztyńskiego, podszedł do niej jakiś 
mocno pijany osobnik. nroszac ia. aby 
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PRZYGODY WICKA i 
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KUPIEC; — No, najlepszego!... 

WACEK: — Goś mnie parży!... 

WICEK: — To worek się pali! W ten 
sposób może wyjdziemy:.. 


portował na terenie Dolnego Śląska ME] 
szywe matury łódzkie. 

Za Duczymińskim rozesłano listy goń- 
cze, znikł on jednak z Wrocławia. Wła- 
dze ustaliły, że student ma w Łodzi na- 
rzeczoną, do której dość często przy- 
jeżdża, Mieszkanie jej poddano bacznej 
obserwacji i gdy wczoraj Roman Du- 
czymiński przyjechał w odwiedziny do 
swej narzeczonej, został aresztowany 
przed drzwiami jej mieszkania. 

Poza tym aresztowano LONGINA DO- 
BRZYŃSKIEGO, STUDENTA WYŻSZEJ 
UCZELNI W ŁODZI, * ypsi 
przy ul. Kilińskiego 87. 

Dobrzyński również zwąchał pismo no- 
sem. W momencie gdy władze łódzkie 
wykryły aferę, przebywał on na wy- 
wczasach w Zakopanem. Ktoś go uprze- 
dził i Dobrzyński zaszył się w małym 
domku górala. 

Ale i tam go wyśledzili wywiadowcy 
wydźiału śledczego Komendy M. 0. w 
Łodzi. Przestępczy student, którego wi- 
na została już udowodniona, znalazł się 
w potrzasku i ciupasern sprowadzono go 
do Łodzi, gdzie wraz z Gawrysiem, Gry- Í 
sińskim, 
odpowiadał za swe czyny. 

Aresztowano także 


STUDENTKĘ! 


iwadzilo 


odstawiła samochód ciężarowy do gara- 
żu, gdyż sam jest tak zamroczony alko- 
holem, że nie wie, co się z nim dzieje. 

Dziewczynka skwapliwie przystała na 
to. Brat jej jest szoferem, więc przy- 
glądając się jego pracy, zgłębiła już ta- 
jemnicę prowadzenia maszyny. 

Tak też zrobiła i ujechała samocho- 
dem około półtora kilometra. Od miej- 
sca przeznaczenia dzieliło ją zaledwie 
pól kilometra, gdy motor zgasł jej pod- 
czas jazdy. Gdy usiłowała go ponow- 
nie uruchomić — okazało się, że starter 
odmówił posłuszeństwa. 

Na ulicę Felsztyńskiego wysłano na- 
tychmiast wywiajlowców, którzy przed 
domem oznaczonym numerem 25 znale- 
źli leżącego na bruku mężczyznę, chra- 
pącego w najlepsze. 

Był on kompletnie pijany I nie wie- 
dział co się z nim dzieje. Sprowadzona 
go do komisariatu, gdzie nazajutrz rano 
otrzeźwiał, Wczoraj szofer 48-letni 
Wacław Nawrodczyński,, zamieszkały w 
Łodzi. Retkinia. ul. Rusałki 6. odpowia- 
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Duczymińskim i innymi bedzie ; świadectw 
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WIGEK: — Do 


wesela 
Grunt, że oni się wstawili! 


Nowe aresztowania 


w związku z afera maturalna w Łodzi. — Syn dyrektora 
szkoły oraz kilku studentów zamięszanych w afere 


się. zgol!.. 


ŁÓDZKĄ — HALINĘ GORZELNIAW- 
SKĄ, zamieszkałą przy ul. Roosevelta 5, 
która również brała udział w aferze ma- 
turalnej. i 

Zatrzymano także drugą cję ajj 
ALICJĘ -GLIŃSKĄ, zamieszkałą przy ul. 
Wólczańskiej 129, Co do ostatniej —nle 
ustalono jeszcze dokłaginie stąpnia jej 
winy. 

Afera zatacza coraz szersze kręgi I 
należy się liczyć z jeszcze nowymi are- 
sztowaniami, Część winowajców ukry= 
wa się, nic im jednak nie pomoże — jesz 
cze dzień, dwa a zostaną ujęci i podziełą 
los pozostałych aferzystów. i 

Za kilka dni rozpoczynają się zapisy 
na Uniwersytet i inne wyższe ue relnie. 


Sekrętariaty zakfadów naukowych otrzy: 


mały zarządzenie od władz, aby każde 
przedstawione świadectwo dojrzałości 
było PILNIE PRZEJRZANE i w wypad: 
ku najmniejszej wątpliwości — aby au- 
tentyczność dokumentu została dokładnie 
zbadana. $ 
Telefonogramy o wykryciu afery ma- 
turalnej, celem wyłowienia wszystkich 
znajdujących się w obiegu fałszywych 
dojrzałości, rozesłano do 
każdego miasta, gdzie znajduja się wyż 


sze zakłady naukowe. 


samochód 


Cieżarowa maszyne powierzył w nocy 15-letniej uczen- 
nicy pijany szofer, — Za niepoczytalny wybryk kierowca 
ukarany 1-miesiecznym bezwzgiednym aresztem 


dał za swe wykroczenie przed Sądem 
Starościńskim, | 

Na rozprawie szofer mógł tylko stwier 
dzić, że... stracił (przytomność. Może 
teraz ją odzyska, gdy straci wolność na 


cały miesiąc, gdyż sędzia skazał go za. 


niepoczytalny wybryk, który mógł spo- 
wodować nieobliczalne Inastępstwa, na 
I miesiąc bezwzględnego aresztu, 
Związek zawodowy transportowców 
zapowiedział, że będzie odbierał prawa 
jazdy i wykliczał ze swych szeregów 
upijających się podczas pracy kierow- 
ców. Na pierwszego proponujemy właś 
mie Wacława Nawrodczyńskiego, który 
sobie na to w zupełności zasłużył. 
Ażeby nie był jednak odosobniony — 
mamy jeszcze jednego kandydata w oso 
bie Bronisława Pawlaka z ul. Konstan- 
tynowskiej 22, Ten dla odmiany üpiw- 
szy się da nieprzytomności, prowadził 
ciężarowy samochód ZOM-u i przy zbie 


gu ul, Łagiewnicikej į ul. Berka Josele=. 


wicza spowodował zderzenie z tramwas 
iem linii „18%. 
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Coraz więcej szsół 


na terenie Łodzi 


EXPRESS ILUSTIE 
|Walka z kłamstwem i oszczerstwem Ar 


Wydział Statystyczny Zarządu Miej |ZA szerzenie fałszywych i tendency nych „wiadomości” 
Maglow cz skazany został na 5 lat więzienia 


skiego w Łodzi opracował ciekawe da- 
ne, dotyczące rozwoju szkolnictwa po- 
wszechnego na terenie naszego miasta. 

W czerwcu 1945 r, w Łodzi czynnych 
było 97 szkół powszechnych, do których 
uczęszczało 35.439 dzieci, w styczniu 
1946 r. ilość szkół wzrosła do 123 a licz- 
ba dzieci — do 45.229. Zaś w paździer- 
niku 1946 r. było już w Łodzi czynnych 
145 szkół powszechnych, w których na- 
ukę pobierało 52.388 młodzieży. 

Zwiększyła się także liczba _przed- 
szkoli, których ilość wzrosła z 19 do 45. 
20 przedszkoli uczęszcza 3.312 chłop- 
ów i dziewczynek. 

Przeszło trzykratnie powiększyła się 
'eść szkół zawodowych, których obec- 
lie jest 86,za$ liczba uczniów zwiekszy- 
la się w nich do 7.138. (k) 


L4 w” m 
Wódka zabójcą! 
Tragiczny wynadek w Łodzi 

Do czego prowadzi nadmierne używa- 
nie alkoholu, może Świadczyć następi- 
jący wypadek, jaki miał miejsce w do- 
mu przy ul. Przetwórczej 74. 

Lekarz Pogotowia Ratunkowego we- 
zwamy został tam, celem udzielenia po- 
mocy Władysławowi Jokeiowi, który na- 
gle zasłabł. 

Jokel' zmarł przed przybyciem '*eka- 


rza, a badania wykazały, że śmierć jego 
nastąpiła wskutek zatrucia alkoho- 
lem! (1) 


Program radiewy na dziś 


12.06 Wiad. połudn. 1210. ,,Z naszych stren", 
12.25 Aud. dla wsi, 12.35 Pieśni kompozytorów 
polskich, 13,00 „Z mikrofonem po kraju”, 13.10 
Aud. ro kowa, 14.00 (£) Kronika i komu- 
mikaty, 14.05 (Ł) Utwory fortepianowe w wyk. 
Fr. Liszta (pł), 14.30 Przerwa, 15.00 Muzyka 
taneczna, 15.20 Audycja dla dzieci, 15.40 TJtwo 
ry fortepianowe, 16.00 Dziennik, 16.20 Audycja 
dła dzieci, 15,40 Utwory fortepianowe, 16.00 
Dziennik 16.20 Pieśni słowiańskie, 16.40 „Ze 
świata radia”. 16.45 Rezerwa, 16.50 Pog. gosp. 
17.00 (Ł) Audycja słowro-muzyczna w opr. 
Aureli Szwalm z udz, Danuty Zębikówny | Ja- 
na Ciżyńskiego — śpiew i Zespołu Ludowego 
Edwarda Ciukszy p.t. „Plon niesiemy plon”, 
17.35 „Z zagadnień świata pracy”, 17.45 Po- 
radnik językowy. 1.00 (Ł) Wycieczka do Wie- 
lunia — pog: Wincentego Jędrkiewicza, 18.10 
Chwila muzyki, 18.15 (©) Felieton sportowy 
red. Ludwika Szumłewskiego, 18.20 (Ł) „Co 
słychać w gospodarce“ — pog. Stanisława Le- 
wickiego, 18.30 (Ł) „Muzyka popularna z płyt, 
19.00 Koncert symfoniczny, 19,50 Rezerwa, 20.00 
„Przy wieczerzy” — aud rozrywk. 21,00 Dzien- 
mik, 21.30 Muzyka taneczna, 21.45 (Ł) „Dwie 
miłości* audycja poetycka w opr, Krystyny 
Gogolewskiej, 22.10 Wiad. sportowe, 22.15 Aud 
rozrywkowa. 23.00 Ostatn. wiad. dziennika 


Nie wszyscy zdają sobie sprawę z te- 
go, że za rozsiewanie fałszywych wia- 
domości, podważające ustrój Państwa i 
godzące w autorytet rządu grożą suro- 
we kary. * 

Niewybredni amatorzy -> „nowinkar- 
stwa”, opanowani bez reszty nałogiem 
gaduistwa, sieją bzdurne płoty, -zapomt- 
nając, czy nie wiedząc, że zaprowadzi 
ich to niechybnie przed kratki sądowe. 

„Dziś znowu notujemy fakt opłakanych 
skutków „nowinek“, szepłanych na 
ucho, wiadomości z „murowanego źró- 
dta“, zasłyszanych z „zaufanych ust. 

Przed Wojskowym Sadem  Rejono- 
wym w Łodzi odpowiadał za „szepianą 
propagande“ 41-letni Erwin Magłowicz, 
mieszkaniec Pabianic, żonaty, ojciec troj 
ga dzieci. Posiadał we Wrocławiu skład 


clawia do Pabianic i Łodzi. Już w mar- 
cui 1946 r. „przywiózł* z Wrocławia 
„wiadomości” podważające autorytet rzą 
du, które rozsiewa! wśród grona „zauia 
ných“. 

Gdy w maji br. przyjechał na Zielone 
Święta do Pabianic, znowu uraczył zna- 
jomych ostatnimi, „gorącym 


rze, 


jeszcze 
wiadomościami o tym samym charakte- 


Zeznania Świadków wypadły nieko- 
rzystnie dla oskarżonego. 
Obrońca wnosi o poddanie Maglowi-. 


cza obserwacji lekarzy-psychiatrów. Sąd 


pa krótkiej naradzie wniosek ebrońdy 
odrzucił. | 
Prokurator w wygłoszonej mowie 


oskarżycielskiej podkreślą napięcie złej 
woli oskarżonego, gdyż dopuścił się roz 
siewania fałszywych Wiadomości nie 
tylko jedynie dlatego, żeby Iżyć rząd, 
lecz w celu szkodzenia Państwu i dys- 
kredytowania rządu. Zarzuca Maglowi- 
czowi, że natchnienie swaje czerpie z 
kół reakcyjnych, mających swoją siedzi: 
bę zagranicą. Skoro slas“ się nie udaj, 
— mówi prokurator — skoro mordy 
skrytobójcze nie zdołały obalić przemo- 
cą ilstroju — przeszli na długofalową 
akcję podważania *zayłania dó rządu 
wśród społeczeństwa. Oto cel I ządanie 
szeptanej propagandy. 

W zakończeniu swojej mowy proku- 
rator wnosi o wysoki wymiar kary. 

Oskarżony w ostatnim słówie prost 
Sąd o danie wiary jego zeznaniom i 6 
miiewinnienie. 

Po naradzie Sąd wydał wvrok, mocą 
którego Magłowicz został skazany na 
5 lat wiezienia, koniiskatę całego mienia 
i utratę praw na 3 lata. ` 


Piekarze niepoprawni! 


Znowu ukarano k 

W prowadzonej przez władze i społe- 
czeństwa akcji przeciwko drożyźnie i 
spekulacji szczególnie jaskrawymi zgłos 
kami zapisali się piekarze. 

Cały szereg ich za popełnione wykro- 
czenia, wymierzone zdecydowanie w naj 
interesv pracującej ludno- 
ści, pówędrótaF” już do obozu pracy 
przymuisąwej. Jak, widać. jednak, — do; 
tkłiwe kary nie adstraszyły „innych, Któ- 
rzy: nadal kontytnuują swe ciemne Ma- 
chinacje. í 

Józef Siuta, właściciel piekarni w Ko- 
iuszkach przy ul. ll-go Listopada 19, 
ukrył znaczne zapasy mąki w celach 
spekulacyjnych, pobierając jednocześnie 
horendalnie. wysokie ceny za chleb. 
piekarz ukarny zosta? 
przez Delegaturę, Komisji Specjalnej w 
Łodzi grzywną w wysokości 150.000 zł. 


żywołniejsze 


Nieuczciwy 


nice środków opatrunkowych į w związ 
ku z tym odbywał częste podróże z Wro 
s 


ilku za spekulacie 


cza, właścicieła herbaciarni w Łodzi 
przy ul. Lutomierskiej również za ceny 
niezgodne z obowiązujacymi — grzyw- 


ną w wysokości 10.000 złotych. (k) 


Np 214 
chiwum niotrkowskie 


urzen esione zostanie ma Łodzi 


Dyrekcja „Archiwum Miejskiego w 
Łodzi czyniła od dłuższego czasu stara- 
nia o przeniesienie do naszego miasta 
Archiwum Państwowego w Piotrkowie. 

Starania te uwieńczone zostały po- 
myśliym skutkiem i Ministerstwo 
Oświaty wyraziło swą zgodę na prze- 
niesienie archiwum piotrkowskiego do 
Łodzi wraz z aktami, wywiezionymi pod 
czas wojny przez Niemców do Pozna- 
nia. 

Archiwum piotrokwskie obejmuje ak- 
ta władz administracyjnych b. carskiej 
gubernii piotrkowskiej i zawiera szereg 
ciekawych materiałów o dziejach Łodzi. 
Akta te stanowia bogate źródło do bada- 
nia historii społecznych i gospodarczych 
przemian w XIX i XX wieku. Zawierają 
m. in, wiele ciekawego materiału doly- 
,czącega pierwszego powszechnego stra! 
ku włókniarzy łódzkich w r. 1892 oraz 
okresu rewolucji 1905 — 1908 i innych 
ważnych wydarzeń w politycznym i spo 
łecznym życiu robotników łódzkich. 


Robotnik PMS 


ukarany za... onilstwo 

Zażwyczaj mówi się, że kta pracuja u 
Wedla, ten nie je czekolady. Ale że za- 
sada nie obejimuje wszystkich. dziedzin 
życia — może świadczyć następująca 
sprawa „jaką toczyła się wczoraj przed 
Sadem Starościńskim. 

Wincenty Kazimierczak (ul. Przędzal- 
|niana 4) jest robotnikiem fabryki Pañ- 
stwowego Monopolu Spirytusowego i 
ciągłe przebywanie w przepojonej aiko- 
holem atmosferze nie zabiło w nim jed- 
nak pociągu do wódki, bo dnia 17 lipca 
upił się na mieście da nieprzytomności, 
zakłócając. spokój publiczny. 

Sędzia starościńske wymierzył Kazi- 
mierczakowi 2.000 zł. grzywny. Może 
to będzie skutecznicjszym antidotum? (s 


560.000 mieszkańców 
liczy już Łódź , 


"Choć w znacznie wolniejszym tempie 
— ludność naszego miasta stałe się po- 
większa. 

Na dzień ł lipca Łódź zamieszkiwało 
558.564 osoby. Na dzień | sierpnia stan 
zaludnieriia wynosił 559.852 osóby. Przy 
rost ludności wynosił więc w ubiegłym 
miesiącu 1.288 osób, 

Z tego przyrost napływowy, sztuczny 
wynosił 799 osób, naturalny plus 489. . 
Urodzeń żywych zgłoszono bowiem w 
tym czasie 989, zgonów 500. (i) 


_ — Jeśli Adolf Hitler dał nie raz i nie 
dwa razy uroczyste słowo całemu Świa- 
tu, a potem złamał je w najhaniebniej- 
szy sposób, dlaczego ma być lepszy od 
niego major policji Wentzke? 

Kiedy znałeżli się sam na sam w bo- 
gato umeblowanym apartamencie Wen- 
tzkego, jego właściciel zastosował w 
stosunku do pani metodę walki, jaką do- 
radzął_ swoim generałom sam „führer“: 


“N yójne błyskawioxna. 


Przy pożegnAqiu, major policji 
oświadczył, że jutrouż zreferuje spra- 
wę Koryckiego w ten osób, że ów, w 
najbliższym czasie wypi Szczony zosta- 
nie na wolność... " 

Odtąd Dalmirska — pracuję w dal- 
szym ciągu razem z Rodenem -s stała 
się półofiecjałną kochanką majora Wen 
tzkego. 


* * 
Były to ciężkie dla Warszawy chwilę. 
Terror okupanta wzrastał z dnia na 
dzień, a z Pawiaka i innych więzień od- 
chodziły transporty patriotów do Maut- 
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hausen, Gusen, Dachau i Oświęcimia. 
Setki najdzielniejszych 
kul plutonu egzekucyjnego, tysiące ko- 
biet opłakiwałały swoich najbliższych. 
| Patrzano z nienawiścią na czarne mu- 
dury SS-awców, patrolujących po wli- 
cach nieszczęsnej stolicy, 

Wzrastał ruch oporu. l.udzłe gorą- 
cego serca i dobrej woli łączyli się z 60- 
bą w tajne konspiracje, przekładając 
raczej śmierć, niż hańbę. 

W piwnicach dobrze zamaskowanych 
domów składano gazetki, pisane krwią 
i płomieniem. Z narażeniem życia kol- 
portowały je potem nawet dzieci. Nie- 
nawiść do AN NA, j coraz 
głośniej mówić zaczęto o odwecie. 

A w tym samym czasie pani Ewa 
,Dalmirska afiszowała się wesolo w to- 
węarzystwie oficerów warszawskiego 
gestapo i zbirów policji. 

Jej romans z Wentzkem — wbrew 

i przysiąg 


jego płomiennych zapewnień 


| 


4 


nie frwał jednak długo. 


ludzi ginęły od: 


Jan Roszkowski, właściciel piekarni w 

Koluszkach przy uł. Brzezińskiej 15, za 

pobieranie nadmiernych cen za pieczy- 

wo i brak cennika ukarany został grzyw 
na 50.000 zł. 

Józef Ciesielski, właściciel piekarni w 
Łodzi przy ul. Rzgowskiej 48, za pobie- 
ranie nadmiernych cen chleba t brak 
cennika ukarny został grzywną 20.000 
złotych. . r 

Poza tym Komisja Specjalna ukarała 
wczoraj jeszcze dwie osoby: Helenę Pav 
wlicką, właściciełkę resturacji przy ul. 
Jaracza 17 za spekilacjyjne ceny grzyw 
ną 25.000 zł. oraz Edmunada Gałkiewi- 

Adolf Hitler zapewniał Świat, że na 
tysiąc lat ureguluje stosunki w Europie, 
| Pan major z kolei przysięsał, że ko- 
chać będzie pania Ewę do grobowej 
deski, 

| Przyszłość jednak 

można zanadto ufać przysięsom nie- 
mieckich dżentelmenów. Reżim  hitle- 
rowski trwał żałośnie krótko, a jeszcze 
krócej miłość pana Wentzkego, 

Major policji poznał po jakimś czasie 

. pewną niemkę, córkę łódzkiego fabry- 
|kanta, która była tak samo jak Daimir- 
ska „damą z towarzystwa” (a wieśnie 
`na punkcie „dam z towarzystwa” nasz 
bohater był bardzo czuły). 


] > 

Panna Margaretta Walisch była tak 
samo elegancka i pachnąca jak Dalmir- 
ska. Tak samo jak ona' z szykiem no- 
siła kosztowne futra i nawet w najtęż- 
sze mrozy nosiła cienką jedwahną bie- 
liznę. Tylko, że była o 20 lat mlodsza 
od byłej kochanki Feliksa Roden2 i osta 
tecznie moment ten przechyłił szalę zwy 
cięstwa na jej stronę. 

Pani Dalmirska dotknięta do żywego 
jawnym  afrontem, wyrządzonym jej 

|przez Wentzkego, nie chciała skapiiuło- 
wać bez walki. 

Dzień przedtem widziała swojego ko- 
chanka w towarzystwie panuy Marga- 
rety, Oboje byli trochę pijani, tak, że z 
zachowania ich nawet mniej bystry psy- 
cholog mógł wydedukować, że łączy ich 
coś więcej niż dyskretny flircik.. 

Rozgniewana lwica. salonów war- 
szawskich pobiegła mazajutrz do Wentz- 
kego z wielką awantura. 


okazała, że nie 


| 


| 


Pan major, paląc: cygaro, wygłuchał 
spokojnie jej patetycznych zwrotów, 
jak: „naraziłam się dla ciebie opinii pu- 
blicznej, a ty potraktowałeś mnie, jak 
taką sobie pierwszą lepszą dziewczynę z 
ulicy!” „I czemżesz odwdzięczasz mi się 
za moją miłość? byłeś po mężu drugim 
w życiu moim mężczyzną, czy nie rozu- 
miesz więc, że masz w stosunku do 
mnie pewne obowiązki? 

Tępy brzuchacz pali} dalej cygaro z 
niezthąconym spokojem. Dopiero wów- 
czas, kiedy ona rozdrażniona jego obo- 
jętnością krzyknęła w pasji: „Dlaczego 
traktujesz mnie jak zwykłą kokotę?", 
on odłożył cygaro i mruknął z typowo 
pruską ordynarnościa. 

— Bo też jesteś kokota: tylko, że nie 
zwykłą, ale taką, która chodzi w jed- 
wabnych majtkach! — i całkiem zwy- 
czajnie wyrzucił |wicę warszawśkich 
salonów za drzwi. 

Taki żałośny los spotkat subtelną ko- 
chankę hiszpańskiego markzą i włos- 
kiego hrabiego baronównę de Tyshau- 
Zen... 

Była ongiś przedmiotem 
adoracji. wielu. Nawet nie doceniony 
poela warszawskich kawiarni Hipolii 
Derwinko zapewniał ją, że napisze kie- 
dyś ramans, którego główną bohaterką 
będzie właśnie ona... ć 

I gdzież są tamte czasy świelności? 
Dziś tamci wszyscy znikli z życia; 
ena za$ jest starzejąca Się damia, która 
się bezkarnie — znudziwszy Slę nią — 
wyrzucą za drzwi... + 


kornych 


ej 
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Wisła, Cracovia, ŁKS.| 


prowadzą w swych grupach 
Dia orientacji podajemy kompletne wynikł 
Bojów ostetntej niedzieli: 
Wisła — Skra 9:1 (4:0), Polonia (Byt) — 
ierki 1:0 (1:0), Motor — EKS (Poznań) 
0:3 (0:3), Polonia (W-wa) — Ognisko 18:1 (4:1), 
iCracovia — Orzeł 6:0 (3:0), RKU — ZZK (Łódź) 
(8:6 (1:0), Gedania — Grochów 8:0 (1:0), Ry- 
iner — Pomorzanin 7:0 (2:0), AKS — Radom!ak 
2:1 (2:0), Warta — Tęcza 3:1 (2:0) mecz to- 
kwarzyski, ŁKS — Czuwaj 3:0 (1:0), PKS (Szcze 
itin) — WMES 1:3 (0:2), KKS (Olsztyn) — Lu- 
Wlinianiea 0:1 (0:0), Tarnovia — jarosławski 
KS 10:0 (8:0), Legia (Krosno) — Partyzant 3:6 
8:4), Piast — Ruch 1:5 (0:4), Vtetoria — Sot- 
śmacja 2:3 (0:2), Polonia (Bydg) — WMKS 
zczecin) 2:3 (1:3), Lechia — HCP 6:0 (3:0) 
adomskie KS — Widzew 0:0 (0:0) Sygnał — 
> owskt KS 0:3 (0:2), Sokół — Legia 
-wa) 0:5 (0:1), Mazur — WES Sfedlce 2:5 
:2) 


Po tych rozgrywkach tabele poszczegól- 


grob, grup przedstawicją się następujądo: 
| Tabela 
o wejście do klasy państwowej 
GRUPA I 
X. wisła i m 71:68 
E. Polonia (W-wa) 12.18 5821 
8. Polonia (Bytom) 12 19 48:20 
£ KKS (Poznerś) t2 B 53:24 
sb. Polonia (Świsdaten) 1 06 E T 
56. Szombierki 12 1 25:27 
F. Skra (Czestochowa) 18 s 24:52 
B. Ognisko (Siedlce) 13 5 27:79 
B. Motor (Biatystok) 13 8 13:91 
1 GRUPA H 
= Cracovia 14 22 50:17 
AKS 14 22 46:17 
3. Rymer 14 20 48:28 
8. RKU 14 1$ 28:23 
5. Pomorzanin 14 15 25:80 
6. Gadona 14 14 41:35 
m Badomick 14 13 38:28 
B. ZZK Łódź 14 9 28:52 
P. Orat (Gorlice) 14 8 24:36 
40. Grochów 14 1 17:78 
GRUPA II 
4. ŁKS 13 2! 55:19 
2. Warta 12 20 54:15 
Ig. Gorbarnta 12 29 44:14 
4. Tęcza 12 13 25:25 
5, Lublinianka 12 12 21:35 
5. Milicyjny 8 10 28:38 
9. Czuwaj 12 8 12:28 
8. Olsztyn 12 6 18:41 
8. PKS (Szczecin) 12 0 FAS 
Tabela 
o mistrzostwo międzyckręgowe Kl. A 
GRUPA I 
1. Tamoriu 4 8 20: 4 
2. Partyzant (Kielce) 5 5 14:11 
$, Jarosłowski KS 4 4 6:14 
4. Legia (Krosno) 5 2 3:19 
GRUPA II 
1. Ruch 5 10 23: 7 
2. Sarmacja 5 6 17:14 
8. Piast 5 4 17: 8 
4. Victoria 5 0 9:27 
GRUPA III ` 
T RCP 5 7 8:10 
2. Lechia 4 6 17: 8 
3. WMKS (Szczecin) 5 3 8:14 
4. Połonia (Bydgoszcz) 4 2 6: 8 
GRUPĄ IY 
I. Widzew 5 8 15: 2 
2. CKS (Czestochowa) 5 5 8:11 
3. Radomskie KS 5 4 4:9 
4. Sygnał 5 2 6:10 
GRUPA V 
Y. Legla (W-wa) 5 10 43: 1 
2, WKS (Siedlce) 5 $ 10:21 
3. Mazur 5 2 7:26 
4. Sokół 5 2 19:22 


Trenować, trenować! 


Mecz sznarineowy reprezentacji Łodzi 

Na środę, godzinę 18.iq Kapitan Związko 
wy ŁOZPN-u powołał następujących zawod- 
ników do reprezentacji Łodzi, którzy rozegra 
ją treningowy mecz z drużyną KS Bieg. Oto 
ich nazwiska: Komar, Makutynowicz, Włodar 
czyk, Łuć Zbigniew, Miller, Korporowicz, Ba 
jon, Urban, Hogendart, Baran, Janeczek, Łącz, 
Cichocki, Kraszewski, Marciniak. 


Wstęp na powyższą imprezę na sładion 


ŁES.u dlo publiczności — po cenach pópa- 
gamdowych, od 20 — 80 zł 


EXPRESS ILUSTR 


PK RAGE 


pozycje 


Niedziela piłkarska przebiegła zgodnie z planem. 
- — Widzew zremisował w Radomiu 0:0 


Nie trudno było odgadnąći przewi- 
dzieć rezultaty, jakie padły na boiskach 
piłkarskich minionej niedzieli. Stabi wal- 
czyli z silnymi i to przeważnie -w ich 
własnych pieleszach, ale w skrzytości du 
cha liczyliśmy na jakieś wprawdzie nie- 
liczne, ale niespodziewane  sensacyjki. 
Nie było ich wcale. Zgodnie z naszym 
przewidywaniem, co do joty, zwycężyli 
faworyci. 

Polonia (Warszawa) spuściła sążniste 
lanie Ognisku z Siedlec 13:1, jest to wy- 
niż aż nazbyt dosadny, goście zdobyli 
się jednak na honorowy punkt. Wyni- 
kiem tym,  Warszawianie wysunęli się 
znowyy na drugą pozycję, dystansując 
stosunkiem bramek Polonię (Bytom), 
która miała dużo cięższą przeprawę z 
Szombierkami, wygrała najwięcej jak 
można była 1:0, a to daje upragnione 2 
punkty. ~ 

Leader I grupy Wista, bezapelacyjnie 
rozprawiła się w Krakowie z czesto- 
chowską Skrą, ale ta zdobyła się na suk 
ces i potrafiła zmusić Juniorów do przy 
najmniej jednej kapitulacj, Kanydat do 
reprezentacji puścił bramkę, którą 
mógł obronić. 

Eóż z tego, że K.K.5. poznański nabił 
aż 9 bramek Motorowi, skoro P.Z.P.N. 
nie pozwala mu więcej zapisać na kor- 


to jak v. o. 8:0. Jak się okazuje, Motor 
jest w dużych łaskach naczelnej magi- 
stratury naszego piłkarstwa, leją go 
niemiłosiernie, a więcej jak 3:0 nie moż 
na wygrać??? 

W grupie Nr. II, A.K.S. nie miał iek- 
kiego chleba z Radomiakiem, wynik 2:1 
najlepiej ilustruje trud i znój z jakim 
Chorzowianie zdobywali zwyciestwo 1 
punkiv. Odmiennie rzecz się miała z 
Cracavią, która krótko i weżłowato 
ujarzmiła .„orlęta gorlickie" 6:0 to chy- 
Ew © dż a do przerwy równo połowa 


UMIEJETNIE ROZŁOŻYLI SOBIE 
SIŁY KRAKOWIANIE. 


Rymer powiedział Pomorzaninowi, że 
„zą wysokie progi (do Ligi) na wasze 
słabe nogi“, aplikując przy tym, bez 
formy będącym obecnie Toruńczykom, 
całych siedem bramek. R.K.U. nie jest 
widocznie „w szłosie”, skoro ze słabym 
Z.Z.K. (Łódż) potrafił wygrać u siebie 
jedynie 2:0. W tym wypadku liczyliśmy 
na wyższy sukces gospodarzy, a skoro 
się tak nie stało, to można rezultat ten 
podciągnąć jako wątpliwej wartości be- 
fenis kolejarzy. 

Gedania nie ma ani krzty litości i zmi- 
towania. Zbiła na kwaśne jabłko Gro- 


Igrzyska Sportowe Spółdzielców 


Trzydniowa rewia sportowców odbędzie się 
w Łodzi i na terenie województwa 


W nadchodzący plątek, sobotę i niedzielę 
Łódź gościć będzie w swych murach sportów 
ców należących do Zw, Zaw. Prac. Spółdzieł 
czych. 

Igrzyska Spółdzielców odbędą się wyjąt 
kowo uroczyście, a program jest obfity i uroz 
maicony. Przez trzy dni na stadionach, pły 
wałniach, kortach i ringach przedofiluje mła 
dzież sportowa z całego kraju z pod znaku 
tęczy. 

W rogrywkach plłkarskich weźmie udział 
12 drużyn, Ze względu na duże ilości meczy, 
spotkania w turniejń błyskawicznym rozegra 
ne zostaną w miastach województwa łódz- 
kiego: w Piotrkowie, Zduńskiej Woli, Zgierzu, 
Pabianicach, Sieradzu, Ozorkowie i Kutnie. 

W plątek, 15-go sierpnia, reprezentacja 
piłkarska klubów Spółdzielczych rozegra w 
ramach uroczystego otwarcia igrzysk mecz 
z ligową drużyną ŁKS-u. 

Równocześnie rozpoczną się rozgrywki w 


koszykówce i siatkówce o tytuł mistrza dru- 
tyn spółdzielczych. Zowody powyższe będą 
miały miejsce w Helenowie. Imprezy iekko- 
atletyczne odbędą się na boisku ŁKS w dniu 
15-ge sierpnia, a równocześnie na basenie 
LES zmierzą swe siły pływacy spółdzielcy, 

Turniej bokserski indywidualny, przepro- 
wadzony zostanie na boisku w Helenowie 
w sobotę í niedziele (16 ! 17 sierpnia) 

Na kóriach ienisowych odbędzie się iur- 
miej o mistrzostwo indywidugine spółdziel. 
ców, w programie single pań | panów, gry 
podwójne f mieszane. 

Program ułożony został tak, że dwa i pół 
dnia wypełnione są ciekawymi imprezami, 

Kulminacyjnym punktem Igrzysk, będzie 
wspaniała defilada uczestników w piątek, na 
stadionie ŁKS. Jeżeli dopisze pogoda, wido 
wisko zopowiada się wspaniale. Program 
jest rzeczywiście obfity 1 interesujący. 


Przegląd pływaków w Bielsku 


przyniósł 2 rekordy Polski i porażki Ramoli 


Dwudniowa rewia pływaków w Bielsku, 
przyniosła dwa nowa rekordy Polski, które 
ustaliła pływaczka Gliwickiego Piasta Kale 
tówno, w biegach na 100 f 200 mir. stylem 
klasycznym. Pewną sensację stanowi tów- 
nież porażka zeszłorocznego mistrza Ramolf, 
pokonał go Marchlewski z Gdyni i Dzień z 
BBTS. Ogółem, na mistrzostwach startowała 
ponad 200 zawodników. W ogólnej pukłacji 
po dwu dniach zawodów prowadzi: Piast 152 
pkt. przed BBTS 144 pkt. Polonią Bytom 98 
pkt. i Pogonią (Katowice) 62 pkt. Zawodnicy 
łódzcy nie osiągnęli żudnych sukcesów. 

Wyniki techniczne: 

400 mir. st. dow, — Dzień (BBTS) 5:33,8 
2. Ramola (Polonia Bytom) 5:41,8. 

Skoki z trampoliny, — Breditch (Sfemiano- 
wiczanka) 108,82 pkt. í 

Sztafeta 4x200 mtr. sł, dow. g- 1. Polonia 
(Bytom) 11:094 2) Warta (Poznoń) 11:12,4 

Konkurencje żeńskie: 10 mtr st. ki. 1) Kale 
ta (Piast Gliwice) 1:35; 2) Blemówna (BBTS) 
1:37,3; 3) Milasówia (San, Poznań) 1:39,2. 

Skoki z trampaliny: 1) Bęckie (Zjedn. Za- 
brze) 51.2 pkt. 2) Grygierczykówną (BBTS) 


147,20 piet 


4x100 mtr. st. dow, 1) BBTS 5:55,4 2) Piast 
(Gliwice) 5:58,4 3. Polonia (Bytom) 6:28,3. 

Wyniki drugiego dnia mistrzostw: 

100 m. st. kl. — 1) Szołtysek (Pogoń Kat) 
1:21,7 2) Langer H. (Piast, Gliwice) 1:23,5 

200 m. st. dow. — Dzień (BBTS) 2:33,89 2) 
Ramola (Polonia Bytom) 2:34,5. 

100 m. na wznak — Zemy! (Polonia Bytom) 
1:18,8 2) Langer E, (Piast Gliwice) 1:20,2 

200 m. st. kl. pań — Koletówna (Piast Gli 
wice) 3:21,1 2) Janasówna (Astra, Krotoszyn) 
3:29,6. 

100 m. st. grz. pań — Szelągiewiczówna 
(HCP) 1:312 2) Kaletówna (Piast) 1:31.6. 

100 m. st. dow. — 1) Bemówna (BBTS) 1:23 
2) Niedielówna (Piast, Gliwice) 1:25,1 

100 m st. dów. panó" Marchlewski 
(Grom Gdynia) 1:07 2) Ramola (Polonia By 
tom) 1:07,8. 

Sztafeta 3x100 m set. zm. — 1) BBTS 4:40,2 
2) Piost (Gliwice) 3: 53,2 

3x100 m st. zm. 1) Piast (Gifwtcse) 3:53.2 
2) Pogoń (Kataw,) 9:57 3) Wana (Poz.) 3:87. 

Skoki z wisży panów — 1) Kłąpiós (BBTS) 
82,06 pkt. 2. Skorupke (Pogoś Katowice) 79.30, 


chów. Czy to w rocznicę 950-lecia 
Gdańska godzi się być aż tak niegościn- 
nym, by strzelać aż 8 goli, a nie puścić 
ani jednego?? Ale co się nie robi dła ju- 
bilenszu! 

W trzeciej grupie istniała widać jakas 
cicha zmowa. Zwycięzcy umówili się, 
że nie wolno pokonanym strzelić więcej 
jak trzy bramki, 

L.K.S. uzyskał najlepszy rezułtat, ba 
pokonał Czuwaj 3:0, Warta zrewanzowa 
ła się za przegraną 1:2, wynikiem 3:1, 
ale mecz z powodu ulewy sędzia uzriał 
za towarzyski. W identycznym słosun= 
ku rozprawił się Milicyjny z pocztowca= 
mi w Szczecinie. Zaciętą walke stoczyła 
Lublinianka w Olsztynie bijąc miejsco- 
wy K.K.S. skromnie 1:0. 

Po tych wynikach jasno widać, jak 
dużą różnicę Klasy stanowi czołówka; 
dziewięć zespołów, od reszty. Właściwie 
już kwestia wejścia do Ligi, Wisły, Po= 
lonii (Warszawa), Polonii (Bytom), A. K. 
S-u, Cracovii, Rymera, Warty, Ł.K.S. i 
Garbarni jest definitywnie załatwiona, 
teraz idzie wałka o pierwsze miejsce, 
gdyż te uprawiają do meczów finało= 
wych o tytuł mistrza Polski na rok 1947: 
Takim murowanym finalista jest dopie= 
ro jedna drużyna — Wisła. A teraz cze 
kajmy jeszcze na trzech pretendentów 
do ostróg ligowych, wytaniają ich boję 
o międzyokręgowe mistrzostwa kl. A. 

W grupie I, Tarnovia rozgromiła Jas 
rosławski — 10:0, a Partyzant wygrał Z 
Legią (Krosno) — 6:3 (4:3), 

W grupie II, Ruch zwyciężył Piasta w 
Gliwicach 5:1, a tym samym zapewnił 
sobie mistrzostwo swej grupy. Zwycię* 
stwo Sarmacji nad Victorią (Wałbrzych) 
3:2, mie ma tu dła Hajduczan żadnego 
znaczenia. 

W grupie M, cdmieńra historja H, ©. 
P, (Poznań) przegrało do Lechii z Gdyni 
6:0, a niespodziewana porażka Polonii 
(Bydgoszcz) W.M.K.S. (Szczecin) 2:8 nie 
odgrywa żadnej roli i Poznaniacy pó” 
wini być mistrzami. 

W grupie IV, Sygnał (Lublin) fak było 
do przewidzenia uległ C.K.S (Czestocho- 
wa) 0:3 (0:2), gdy tymczasem łódzki 
Widzew  najniespodziewaniej zgubił w 
Radomiu jeden punkt. Rezultat bez- 
bramkowy spotkania świadczy o słabeł 
potencji strzałowej obu drużyn. Nas 
martwi w pierwszym rzędzie Widzew, 
bo co będzie z Ruchem, czy Legia 
(Warszawa) tymczasem rozgrywki fima- 
towe mają widzewiacy zapewnione, 

W grupie V, Legia (Warszawa) robi 
z przeciwnikami co zechce, Sokół w 
Ostródzie zarobił na męczy troche for- 
sy mo i pozycję bramek. Wojskowi wy- 
grali 5:0, Mazur z Eika uległ W.K.S. 
Siedlce 2:5 (0:2). Nikt ich (Legii) już nie 
dogna. 

Tak wiec niebawem do boju ruszy ne- 
wy zespół kandydatów do Ligi, w skła- 
dzie Legia (Warszawa), Widzew (Łódź), 
Ruch ((W. Hajduki), H.C.P. (Poznań) i 
Tarnovia, a trzech pedynie zaawansuje, 

(Zb. Skib.) 
STTWETETETRENZTZENEE E TYT OPAETFĄ 


W dniu 18 bm. o godz. IB-iej zarządzam 
odprawę kierowników komisarigtów į komen 
dantów tebryk ORMO Obwód Śródmieścia 
w sekretariucie 7-g0 komisarieju MO. par 
tey. ; 


e 
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Dokąd dziś pójdziemy 


"PAŃSTWOWI TEATR WOJSEA POLSKIEGO 


Od jutra tj od środy 13,VIII w Teatrze 
Wojska Polsktego odbędą się dalsze wysitę- 
p Marii Gorczyńskiej i Władysława Surzyń- 
wes=$o w imponującym widowisku p.n. „Mt. 
jość śród wieków”. 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
uł. Daszyńskiego 34. 

Dziś | oodziennie ostatnia gościnne wystę 
py mistrzu sceny polskiej Ludwika Solskiego 
W roli Ciaputkiewicza w „Grubych rybach” 
praz Franciszka Dominiaka — Wistowski, 
Władysiawa Godika — Pogatowicz, Saturnina 
Butkiewicza — Burczyński, W pozostałych ro 
lach wystąpią artyści Państwowego Teatru 
Polskiego w Warszawie. 

Kosa czynna od 11 do 13-aj i od 15Lej, tel. 
123-02. 


TEATR TUR 
Dziś po raz pierwszy Władysław Walter, 
Barbara Zielińska i Kazimierz Brodzikowski 
oskonałej komedii A. Cwojdzińskiego pte 
OWIEK ZA BURTĄ” w reżyserii K. Bro- 
qzikowskiego. Poczatek o godz. 19.30. 


TEATR LETNI „BAGATELE"” Piotrkowska 34 
Dziś i codziennie o 19,30 „Szkarłatne Róże” 
w wykonaniu świetnych aktorów ladwigu Ea 
tonówna, Halina Racięcka, Bolesław Mierzs- 
|ewgki I słynny komik Kazimierz Szubert. 
Kosa Teatru Bagatela czynna cały dzień, 


tel, 272-70. 
Kina 


ADRIA — „Serenada w dolinie słońca” 
BAJKA — „Eochcj tylko mnie 

BAŁTYK — „Pięciu Zuchów” 

GDYNIA — „gerenada w dolinie słońca”, 
HEL — „Wyspa Bezimienna” 

MUZA .Knock-out” 

POLONIA — „My z Kronsztadtu”, 
PRZEDWIOŚNIE — „Ojczyzna”. 
ROBOTNIK — „Robin Hood” 

RÓM — „Szczęśliwa 13-ika" 

REKORD — „Nanczycielka bawi ste" 
STYLOWY — „Konik Garbusek” 

ŚWIT. — „Kobieta sama” 

TĘCZA — „Konik Garbusek' 

TATRY — „Na granicy” 

WOLNOŚĆ — „Bohałerk! Pacyfiku”. 
WISŁĄ — „Miłość na lekarstwo” 
NŁÓKNIARZ — „Wilkt morskie” 
LACHĘTA — „W górach Jugosławii". 
OŚWIATOWE — (ul. 


Piotrkowska 243) — 
„OBrona ojczyzny” ` i 


Kina: Bajka, Przedwiośnie, Roma, Rekord, 
Stylowy godz. 17; 19; 21; w niedziele: 15. 

Świł, Zachęta, Wolność, Robotnik, Gdynta 
— w dni powszednie, godz, 16,30 18,30 1 20, 180, 
w niedzielę i święta od godz. 14.30, 

Kina: Bałłyk, Hel, Totty, Tecza godz. 16,30 
18,30, 20,99 w niedzielę 14,30; Włókniarz godz 
160, 18; 19.30; 27; niedziela 15, Wisła — o 
godz, 17, 19, 21. W niedztelę i śwista o godz. 
15-tgj. 

Kino „Palonia” godz, żę 


bies i iy żęta. godz. 13.30. 
a" o godz. 18,30 1 20.30, w niedziele 


Kino . 
i swięta "od godz. 16.30. 
Kino „Tęcza: o godz. 15.30, zj 1 2030, a 
13e 


15:00, 18.00 I 20-6), 


1830 1 21,00, w nie- 


w 


niedziele 1 święta od godz. 
Kino „Adria o godz. 
niedzielę od godz. 14. 


NA SEZON ZIMOWY. 
PŁASZCZE 
damskie zimowe 8400 — 9600— 
modąlowe 12000.— 
pelisy z kołnierzem fuitrzanym 24800>— 
peleryny nieprzemakalne 1800 — 
jesionki meskie 8400 — 19200— 
okazja reglany zamiast 10500 — 8500. — 
GARNITURY 


męskie 6000 — 13200— 
czarne Wizytowe 15500— 
bryczesy gabordynowę 3900 — 


spodnie w dużym wyborze 
„Zatżki dla członków Związków Zawodo 
wych za okazaniem legitymacji. 


JÓZEF STANKIEWICZ 


Piotrkowska 18  (sklop w podwórzu) 
Firma egzystuje od roku 1922 


OGŁOSZENIA 


ilo wszystkich gazet 


po cenach redakcyjnych 
przyjmuje | 
BIURO OGŁOSZEŃ 
Robotniczej Spółdzielni Wydawniczej 
PRASA 
Łódź, Piotrkowska 55 tel. 111-50 


REDAKTOR NACZELNY: K. BOGUSŁAWSKI 


wpłat przelewami bankowymi wyraźnie podawali prócz nazwiska 
i strony, okres obliczeniowy oraz sumę rachunku. (Np. nazwisko, adres, Ks. 151, str. 72 
dkr, VINJA? z. 724). 


OGŁOSZENIE 


Elektrownia Łódzka wzywa wszystkich swych odbiorców, aby me dokonywaniu 


i adresu Nr. księgi 


Odbiorcy, którzy nie zastosują się do powyższego wezwania mogą być, pomimo do- 
konanej wpłaty, narażeni na wyłączenie instalacji. 


Wezwanie to odnosi się zarówno do odbiorców prywatnych, jak i instytucji państwo- 
wych, wojskowych i komunalnych. 


Łódź, 11.8.47 r. 


Łódzkie Towarzystwo Elektryczne 
pod Zarządem Państwowym 
(Elektrownia Łódzka) 


mi. OGŁOSZENIA DROBNE mmm 
zę r E E SOR S 


Lekarze 


LECZNICA lekarzy spe 
cjalistów Piotrkowska 
3, tel. 216-48, 10—19, 
4335 
Dr JERZY TETER Gi- Gi- 
nekologia i położni- 
ctwo. Piotrkowska 125 
Przyjmuje 4—6. 
Dr BILIŃSKI chorsky 
serco. Legionów 3: 11 
— 14, 24563 
Dr ŚWIĘCIŁO Zawadz 
ka 38. Akuszeria 1 cho 
roby kobiece. Powró 
cit: 24435 


S apa RRG 
Dr KOWALCZYK cho. 


roby weneryczne, Że- 
romskiego 41. 7—8, 
3—6, 24336 


Dr FALKOWSKI spe- 
cjalista nerek, pęcherza 
dróg maczowych, -Piotr 
kowska 23, 3—4 
24347 
Dr MIRSKI akuszeria, 
choroby kobiece. Że- 
romskiego 37 tel. 257-23 
24343 
Dr. LENCZEWSKI — 
choroby kobiece i aku 
szeria, Sienkiewicza 51 
3—7. 24374 


Dr RÓŻYCKI, specjali 
sta chorób kobiecych 
akuszerii, powrócił. 
Przyjmuje 2—6. Legio- 
nów 9 tel. 166-29. 
24346 


DOKTÓR KUDREWICZ 
specjalista chorób we- 
nerycznych, skórnych 
Piotrkowska 106, przyj 
muje 7—10 1 3—7% 


24344 
DOKTÓR REICHER — 
Specjalista: wenerycz- 


ne, skórne, płciowe. Po 
łudniowa z: od 7 — 
8 a, i 2 — 5 g. 24524 


Dr GLAZER skórno-we 
neryczne 5—8; An- 
drzeja 28 ~ 24386 
Dr PIESKOW nerwo- 
we, wewnetrzne, elek- 
trowstrząasy 3—5. - Za- 
wadzka 6. 24392 
Dr LIBO Aleksander 
choroby uszu, gardła. 
nosa. Daszyńskiego 6. 
8—10, 4—6, tel. 101-50 

24379 
Dr Lułowiecki choro- 
by skótne weneryczne 
Legionów 9. powrócił 
3—6 24381 
Dr. PIWECKI Aleksan 
der -choroby wewne- 
trzne, Piotrkowska 33 
przyjmuje 3—6 

24501 
Dr ZAURMAN; Specja 
lista skórne, wenerycz 
ne 8—10 5—7. 'Na- 
wrot 8, powrócił, 

24390 


Dr. MAJEWSKI choro 
by kobiece; wewnętrz 


ne, Legionów 3 m.i, 
Tel. 2160-82. 24338 
LECZ. ZĘBÓW. Pra- 


cownia zębów. sztucz- 
nych, Piotrkowska 8. 
Tel. 264-21 24393 


Dr MARKIEWICZ Gu- 
staw weneryczne, skór 
nè.. Piotrkowska 109-5, 
tel. 13-852. 25003 ' 


—. 


Adres fedukcji | Administracji: Łódź, ul. Piotrkowska 102a. Telefon: 


z - T 


eny ogłoszeń: Za tekstem: od 1—100 mm zł 55 za 1 mm, 101—200 mm. zł 65, 
4 ibed zł 25, W tókścia: ba 


manmi, 


zk SO, 


AKUSZERKA ŁAGOW 
SKA abiturientka- War 
szawskiej. Kliniki prof. 
Gromadzkiego, przyj. 
muje Zachodnia 52 tel, 
151076 24333 
AKUSZERKA. Wojtasie 
wicz, abiturientka War 
szawskiej kliniki pro- 


fesora _Gromiadzkiego 
przyjmuje ~- Pomórska 
43 24348 


STARSZY FELCZER 
Stefan Galuba, długołe 
ini praktyk szpitala 
skórno - weneryczne- 
go. Główna 62-76 od 
gq. 19-ej. 24460 


Kupno — sprzedaż 


POPULARNY Skład Me 
bli S$. Gabala - Poweł 
czyk, Łódź, ul. Dr. Pró 
chnika 1 (Zawadzka). 
el. 175-735, poleca naj 
tonłej meble biurowe, 
sypialnie, stołowe, ga 
binety, kuchnie, tap- 
czany. stoły, krzesła, 
fotele f łóżka, wykona 
nie solfdne i punktu- 


pisz Sprzedaż, zamie- 
nisz zegarek, òbrącz- 
kę. pierścionek w skie 
pie: 1l-gv Listopada 2. 
24435 
WAGT orvg. „SpeninE” 
stglowe i dziesiętne. 
Konwi ie i kotły. do-mle- 
ka i zup. Wyroby <alu- 
miniowe poleca hurto- 
wo i dełalicznie R. Lin- 
EM ` Piotrkowska 
120 i 52. 
SPRZEDAM plac w So- 
Kolnikach druga parce- 
ła. Wiadomość Łódź ul. 
3 wg 16-1 (Juli2- 
nów). - . -23029 
REFLEKTORY Totogra- fotogra- 
ficzrie okazyjnie sprze- 
dary tel. 173-59. 25018 
4 OSOBOWY samochód 
— DKW — stan ido- 
bry, —” sprzedam, -tele- 
fon 1386-18. godz. 16 — 
8. 25019 
SPRZEDAM  karakviy 
na-mięski kołnierz -lub 
mutkę: Piotrkowska 
SIEDMIOŁAMPOWE 
radio „Egretz" sprze: 
dam, „Zamenhofa 90—2 
od godz. 20. 2502] 
MOTOCYKL TRZA 
DRW 200. Rower dari- 
ski Żeromskiego 37 ga- 
lanteria. 25022 
SPRZEDAM Grgpel, 
maszynę do obratis 
kaszy - jeczmiennej 
plac. wiadomość Głóbo: 
wą, 6-16. 25023 


SAMOCHOD.3 tonowy, 
stan dobry. okazyjnie 
RZE Rzgowska 78 

25024 


WÓZKI dla dzieci solid 
nie wykonarie po ce- 
nach najniższych do- 
siarcza  pracownia:* M. 
Rosławowski, Łódź, Ki- 
lińskiego 87. 25025 
SPRZEDAM motocykl 
DKW 350 model 43 r. 
Pabianicka 94. _ 25026 
OKAZYJNIE. do sprze- sprze” 
dania zegar ścienny, po- 


dwójrie bicie. Zachodnia 
18—18. 25027 


a S 


MOTOCYKŁ BMW 200 
em sprzedam, Łódź, 
Sienkiewicza 71.  (do- 
zorca). 25028 
SPRZEDAM owerlok 
Singera 3 nitkową i 
dziewiarska 5 na %0. Pa 
bianicka 60 siusarnia. 
GWERLOCK 3 niko- 
wy „„Singere” i okrętka 
(cyKcak) „Siagere* no- 
wa sprzedam, Gdańska 
20 m. 4 godz. 19—20. 
25052 
SPRZEDAM sypialke 
złota brzoza wiadomość 
Brzezińską. 119 m. 6. 
25063 
MASZYNY:  gabineto- 
wą Singera — cykczk— 
czapniczą, tanio sprze- 
dam. Piotrkowska 70 
Rędzia. 25064 
GREMPEŁ do wełny c- 
łektryczny sprzedam 
szer. 150 cm. Nowy 
Kamińsk, Radomszczań- 
ska 25 „25065 
SPRZEDAM BMW 750 
z .koszem Śródmiejska 
Aaa 25066 
SAMOCHÓD  ciężaro- 
wy Opel-Blitz 3 fono- 
wy sprzedam. Zgierska: 
101. 25067 
PIANINO nowe sprze- 
dam Dygasińskiego 6— 


22 Blo „11. Klatka R 
róg Bednarskiej 3 — 5 
25088 


SZAFA 3-drzwiowa z lu 


sitem do sprzedania Po 
ładniowa 7629 mocz. 
2—8 25969 
SPRZEDAM okrętke | | 
„Ffaft" : l-go Maja 28 
—ą. 10—12. 25070 


WÓZKI — Dziecięce 
solidnie wykonane nie- 
drogo, Kilińskiego 43 
w podwórzu. 25070 
SPRZEDAM radia sú- 
per francuski 5 lamp. 
Antoniewska 7—8 
25072 
MOTOCYKL  Ziindapp 
600 z przyczepką stan 
b „dobry sprzedam na- 
tychmiast Piotrkowska 
15 dozorca. 25061 


Różne 


LEGITYMACYJNE zdję 
cia — amatorskie wy- 
konuje szybko „Foto- 
maton Nartówicza 3 
ARTYSTYCZNE tkonie 
garderoby. Podnośze- 
mie oczek. Szolinówa 
Tądwiga, Piotrkowska 
38. 24511 
NAPRAWIA bez $iudu 
uszkodzoną gardei- 
be jedynie Tka:nic- 
Sztuczna (Maria Fran- 
kowska) Wieckowskie 
= 23 — 2 (Śródraiejs 
24543 
PRZYBERKAĆ Gę pics się pies 
wilk miieszaniec maści 
szarej uszy  kłapiate 
Stalina. 62. Jarecki, 
; 25033 
KTOKOLWIEK wic- 
działby o skradzionych 
dnia 1.8 biżuterii i sre- 
brnym . lisie proszony 
jest powiadomić za wy 
nagrodzeniem Nowotki 
117. Broks. 25035 


PRZYBŁĄKAŁ sie szpic 
biaiy. Do odebrania No- 
wotki 57 m. 27a. 


Muszy_ damskich. 


DNIA 95 w okolicy Li- 
manowskięgo i Rado- 
goszcza zaginął wilk 
milicyjny czrny pod: 
palany. Qdprowadzić 12 
komisariat "Wojska Pol- 
skiego HO lub Lima- 
nowskiego 208. 25034 
PRACOWNIA _ brycze- 
sów i spedni Piotrkow- 
ska 59 w podwórzu 
Wojciechowski. _ 25086 
NIKLOW ANIE Spawa- 
nie metali. Now oimiejska 


3 (2 podwórze) węjś- 
cie od ulicy Wschodniej 
11—13. 25085 


Zaoliarowanie pracy 


POTRZEBNA samo- 
dzielna modystka. Naw- 
rot 7, Pracownia kape- 
24924 
PRACOWNICA domo- 
wa potrzebna, Legjo- 
nów 6 m. 8 
GONIEC uczciwy po- 
szukiwany natychmiast 
Zgłosić się do Biura Q- 
głoszeń ; „Prasa“ Piotr- 
kowska . 55. g 
POSZUKUJĘ „uczciwej 
pracownicy - domowe 3] 
Magisträcka 15—M. T 
KASJERKA polrzebna 
od zaraz, Wiad, Pl-Wol 
ności 10. Bazar Amery 
kański 25082 
BUFETOWA potrzebna 
od zaraz Bar Zdrowie 
1] Listopada 22 25079 
WYTWÓRNIA giz za- 
trudni natychmiast wy- 
kwaliiikowana  maszy- 
nistkę (gilziarkę). Zgło- 
szenia: Łódź, Kilińskie- 
go 41. 25080 
POSZUKIWANY Wy- 
kwalifikowany krawićc 
do organizującego się 
przy instytucji  zakła: 
du krawieckiego. Reie- 
rencje pożądane zgła- 
szać się Ł:dź Piramowi 


cza 8 25081 
POTRZERNA pomoc 
domowa Łódź, Piotr- 


kowska 149 m. 25. 

PANSTWOWE Zakla- 
klady Przemysłu Dzie- 
wiarskiego i Wełniane- 
go Nr 6 w Łodzi Wierz 
bowa 44 poszukują Wy- 


kwalifikowanego tme- 
chanika na maszyny 
szwalnicze. Zgłaszać 


się do Wydziału Perso- 


nalnego tel. 167-67, 
214-02. 25083 
POTRZEBNA pomoc 


domowa warunki dobre 
Wiad- Nawrot 13—8. 

POTRZEBNY chłopiec 
do koni Felsztyńskiego 
22 u rzeźnika. 25038 
POSZUKUJE się wy- 
kwalifikowane fachowe 
i samodzielne sorto- 
waczki i formiarki do 
wykończalni pończoch 
zgłoszenia (| Maja 12 
11—13. 25039 


LEKARZ poszukuje go- 
sposi do prowadzenia 
gospodarstwa dwojga 
ludzi. Zgłoszenia Pró- 
chnika 4—4, 355. 
25040 
POTRZEBNA pomoc 
domowa z gotowaniem 
Śródmiejska 19. Sklep 
kapeluszy. 25041 


137-47. 


elefony Redakcji: Kronika — 129-19, Sport — 137-47, Redaktor Naczelny — 112-50, 


80. Drobne za jedno słowo: poszukiwanie rodzin zł 20, handlowe, 
90. nowyżeś == zł 110, Strona ogłoszeniowa dzieli się na 8 łamów. (szpalt 


| Podgórska. 


POMOCNICA domowa 

przychodzącą do dwóch 
osób potrzebną. Kiliń- 
skiego 73—38, 25042 


Poszukiwanie pracy 


SZOFER mechanik 
trzeżwy znający wszel- 
kie motory poszukuje 
pracy. of. szofer. 25051 
PRZYJME prace pro- 
wadzenia ksiąg buchal- 
teryjnych Wiad. Ireny 
17. 25052. 
MODYSTKA szuka pra- 


cy lub przyjmie wspól-. 


ną. Oferty Express 


SZOFER 7 WA 
praktyką posiadający 
czerwone prawo jaz- 
dy poszukuje pracy. So- 
snowa 18. tel. 170-65. 
25089 
CUKIERNIK samodzie 
Iny poszukuje -pracy. 
Zgłoszenia  Pioirkows- 
ska 55 „Prasa“; pod 
„.Cukiersik*. 25088 
CZELADNIK krawiec- 
ki poszukuje pracy. O: 
feria pod „Czeladnik" 
Prasa“ Piotrkowska 
55. 25087 


Hauka 


KURSY maszynopisania 
Stenografii biurowej, 
Księgowości Centralne- 
go Związku Stenogra- 
fów i Maszynistek Rze- 
czypospoliłe. j Polskiej 
czynne, Zapisy: KMA- 
skiego 50, Piotrkowska 
83. 25058 | = 
SZKOŁA Samochodowo 
Motocykłowa Instytutu 
Przemtysiowo Rzemieś|- 
niczego zapisy przyj- 
muje sekretariat wes 
czańská 27, w godz. 
—12 i 16—20. 3059 
SEKRETARIAT Szk 
ły Przysposobienia Ad- 
ministracyjno - Handlo 
wego Łódź, Andrzeja 4 
rozpoczął zapisy NB 
Kursy Admińistracy fic- 
Handlowe, ks ięgowości, 
stenogra fii. »iaaszy opi: 
sania i angielskiego: r 


PANSTWOWE Koedu- 


kacyjne Liceum Rolni- 


cza:Handlowe w Bra- 
toszewicach, poczia 
Stryków koło Łodzi, 


przyjmuję wpisy do kla 
sy pierwszej dla kaudy- 
dałów z małą maturą, 
Nauka bezpłatna. Utrzy 
manie w- internacie 
1200 zł. 25095 


Lokale 


SKLEP 


——— 


frontowy W 
śródmieściu nadający 
się na wszelka branżę, 
odstąpię za zwrotem ko 


sztów remontu. lnfor- 
macje Wschodnia 31 
skiep. 25054 
LOKAL od 40 — 100 
metr. kw. Sia moto- 
rowa pilnie poszukuję. 


Oferty Administracja M 
* 25055 
ODSTĄPIE pokój ume- 
blowany — samotnemu 
pańu oferty pod „słone 
czny”. 25056 
POSZUKUJĘ dwóch 
pokoi, kuchnia wspólna, 
Hibo oddzielnego miesz- 
kania. Koszta remontu 
zwrócę, wiadomość — 
żeromskiego 22—19, 
25057 


Poszukiwanierodzin 


KTO przebywał w 
Niemczech po zajęciu 
przez Aliantów ze Sta- 
nisiawem Fidelusem Ur. 
6.8 1928 proszony jest 
pówiadomić matkę Za 
wynagrodzeniem. Łódź 
Strzel, Kaniowskich 5ł 
25060 
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Gentrała Handlowa 
Przemysłu Drzewnego 


zawiadamia 


swoich obierców 


że od wtorku dala 12 
sierpnia b. r. przenie- 
sisne zosłały 


hkinra sprzedaży 


na ulice 


Piotrkowską 252 


Zagubione dokumenty 


SKRADZIONO w Ka 
towicach portfel oraz 
leg. osobistą Nr. 158, 
leg. ZZ Pracow. Sa- 
morz. zaświadczenie re- 
jestracyjne RKU, odci- 
nek zameldowania, leg. 
Ubezpieczalni Spolecz- 
nej, kartę repatriacy jna 
Kwaśniewski Albin leg. 
nauczycielska Ne 400. 
Wanda Kwaśniewska. 
Bystrzyca Kłodzko 
D. Śląsk, PL Wolno- 
ści 25. 25073 
SKRADZIONO portfel 
zawierający dowód toż 
samości konia, palców- 
kę legitymacje związku 
piacownikon konnych, 
oraz 5900 zł. gotówka 
Siera Nawrocki. Łódź, 
. Zródłowa 50. 


ZAGUBIONO palców- 
kę Majkowski Edmund 
Przędzalniana 105. 


ZAGUBŁONO karie re- 
jesiratyina RRU Brze- 
ziny Rajski Stefan Szo- 
sa Rokicińska 5. 2507£ 


ZAGUBIGNO dowód 
osobisty, leg. tamwa- 
jową ser B- Związku 
Zaw.. 3 kartki wynien- 
ne  Sałaciński Józef, 
Mateusza 8. 25077 


23000 zKGUBtOWA) kartę ré: 
jestracyjną, © kaz płat- 


niczy, dowód fożsamo- 
ści konia Janik Jan Do» 
ły Stokowska 1. 


25042 
ZAGUBIONO  wezwa* 
nie zgłoszenia wydane 


— Zarz. Miejski Orłow 
ska Maria „Ańdrzeja 45 
25044 
ZAGUBIONO karte re- 
jestracyjną Kübik Jó- 
zef Szczerców Łaskow- 
ska 10. 25045 


SKRADZIONO portfel 
z palcówka. legitymacją 
Związku Kupców i inne. 
Roman Jadczyk. Pogos 
nowskiego 40—50. 


25046 
ZAGUBIONO, kartę 
rejestracyjną RKU — 
Brzeziny, książkę woj- 
skową, dowód osobisty 
Stefan Jankowski w. i 
gmina Dobra pow. Brze 


ziny. 25047 
ZAGUBIONO kartki 


żywnościowe lipcowe i 

sierpniowe. Gajtka He- 

lena, Skarbowa 15. 
25048 


ZAGUBIONO palcówke 


kartę RKU — Łódź, 
legit Zw. Zaw. Olczak 
Marian, Drukarska 4. 


25049 
A ZRP EE ERS 
ZAGUBIONO legit. 
tramwajowe  Pieńkow- 
ska Władysława, 1-go 


Maja 41. 25050 
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Dyżury aptek 


Rembielińskiego (Andrzeja 28), Szymańskiego (Ro* 

, Zundsłewicza (Piotrkowska 25), Szlin= 
denbucha (Srebrzyńska 67), Kasperkiewicza {Zgier- 
ska 54), Lipieca (Piotrkowska 193), Pastorowej (Las 


Dzisiejszej nocy dyżurują następujące apteki: 
— 8) 


qiewnicka 120), Pawłowskiego (Piotrkowska S07). 


Wydawcy 
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